ona zostanie sprawa iranu — oświa 
czyj ambasador ZSRR i szach Persji 
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LONDYN (PAIP) Agencja Reutera do- 
nosiz Teheranu, że ambasador radziecki 
przedstawiając szachowi pełnomocnictwa 
oświadczył: 

„Należy zaznaczyć, że narody Związ* 
ku Radzieckiego są usposobione przyjaź- 
nie j odnoszą się z szacunkiem do narodu 
irańskiego, oraz dążą do ustalenia Stosim 
ków sąsiedzkich oraz do rozbudowania 
stosunków handłowych i wymiany kultu 
ralnej. Gotów festem użyć mego stanowi- 
ska dla ugruntowania porozumienia pomię 
dzy obydwoma krajami w dążeniu do 
współpracy gospodarczej i kulturalnej 0- 
raz do wyciągnięcia obopóluych korzyści 
z naszego sasiedztwa. Wierzę, żę w pra- 
cy mej spotkam się z pomocą Jego Kró- 
lewskiej Mości oraz rządu irańskiego", 

Odpowiadając na przemówienie amba- 
sadora radzieckiego szach podkreślił że 
pragnie pogłębienia dobro — sąsiedzkich 
stosunków pomiędzy obydwoma krajami 
i na zasadzie wzajemnego poszanowania, 
oraz będzie dążył do wzmocnienia więzi 
gospodarczych i kułturanych. 

NOWY JORK (PAP) Na wieczornym 
posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa z dnia 
26 marca po przeprowadzeniu głosowania 
zabrał głos ambasador radziecki Gromyko 
który ponowił wniosek o odroczenie dys- 
kiisji nad sprawą irańską, gdyż rozwój sy 
tuacji potwierdza wagę argumentów radzie 
ckich, Zarazem sprzeciwił się Gromyko 
udzieleniu głosu przedstawicielawi Iranu 
Wystąpienie ambasadora irańskiego ozna- 
czałoby bowiem, że Rada Bezpieczeństwa 
przechodzi od spraw proceduralnych do 
merytorycznego  roztrząsania  Swrawy. 
Gromyko zaznaczył, że o ile Rada Bez- 
pieczeństwa nie weźmie pod uwagę jego 
arigumentów, Związek Radziecki nie bę- 
dzie mógł brać udziału w dyskusji nad 
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Nowv rząd hiszpański 

PARYŻ (PAP). Agencja France Presse pò- 
daje, iż w skład nowego hiszpańskiego rządu 
republikańskiego premiera dr Girala weszli 
przedstawiciele wszystkich partii politycznych: 
komunista Carrillo, przedstawiciele Narodowej 
Konfederacji Związków Zawodowych Leyva i 
Horaco Trieto, socjal 
związku republikańskiego Campana, niezależny 
prawicowiec Galliardo, Baskijczyk Irujo i inni, 
Przewodniczący hiszpańskiej partii socjalistycz- 
nej Indalecio Prieto nie przyjął zaproszenią Gi. 
rala objęcia tekj w nowym rządzie. Były mini- 


ster spraw zagranicznych Del Los Rios został | 


mianowany przedstawicielem republiki hiszpań- 
skiej w Nowym Jorku, a były minister bez teki 
Dolwer ambasadorem republikańskim w 


Meksyku. 


' PRZE i BE TE = 
Konferencia dyretiorów 
radców załogowych nepzrowców 
oraz sexretarzy kół oartyjnych 

Łódzki Komitet PPR zawiadamia, że 
w piątek dn. 29 marca br. o godz. 15 w 
sali wykładowej Centralnej Szkoły PPR 
Aleja Kościuszki 65, odbędzie się konfe- 
rencia wszystkich dyrektorów fabryk, wy 
działów i instytucji przemysłowych oraz 
członków Rad Zakładowych i sekretarzy 
fabrycznych kół partyjnych członków 
PPR. 

Począdek dzienny: 1. Współpraca kół 
partyjnych członków Rad Zakładowych i 
dyrektorów. fabrycznych, wydziałowych 
| centra! przemysłowych w dziedzinie 
produkcji i pracy społeczno * politycznej. 
2. Wolne wnioski, 

Stawienuietwo obowiązkowe. 


ista Gomes, przedstawiciel | 
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yjaźni są 


mał instrukcje w myśl których „Francja 0- 
degrać ma rolę mediatora w sprawie per- 
skiej i broni zasad Karty Atlantyckiej, za- 
pewniającej suwerenność małych naro- 
dów”. Bidault potępia te publikacje świa= 
towej prasy, które opisują” w formie wy- 
jątkowo sensacyjnej wiadomości w sprawie 
perskiej i podkreśla, że według jego opinii, 
sprawa ta jest bliska załatwienia. Minister 
Bidault wyraża zadowolenie z inicjatywy 
przedstawicieli Francji utworzenia podko- 
misji, do której wchodzą delegaci Francji, 
Stanów Zjednoczonych i Związku Radziec- 
kiego dla znalezienia rozwiązania w spra- 
wie perskiej, 


skargą irańską. Po przemówieniu Gromy- | 
ko potoczyła się dalsza dyskusia po czym 
wpłynął wniosek o powołanie komisji zło 
Żonej z przedstawicieli 3 mocarstw, któ- 
rej zadaniem było by zbadanie projektów 
w sprawie odroczenia dyskitsii nad spra- 
wą irańską. W skład komisji weszli Byr- 
nies, Gromyko i Bonnet, Komisja ma prze- 
dłożyć sprawozdanie na najbliższym po- 
siedzeniu Rady Bezpieczeństwa. 

PARYŻ (PAP). Na posiedzeniu Komisji 
Spraw Zagranicznych parlamentu francu- 
skiego minister Bidault oświadczył, że am- 
basador Henri Bonnet, przedstawiciel 
Francji na Radzie Bezpieczeństwa otrzy- 


Dlaczego odezwa rzadu Polski 


do żolnierzy Andersa— ukazała się bez podpisu? Dziwne 
tlumaczenia ang elskiego min. spraw zagranicznych 


LONDYN. (PAP). Rzecznik  brytyj.| tłumaczeniu z języka angielskiego na pol 
skiego ministerstwa spraw zagranicz-|ski jak również fakt, że część dotycząca 
nych wyjaśnił na konierencji prasowej, | gwarancji rządu polskiego nosi tytuł 


że sprawę oświadczenia rządu polskie- | „Oświadczenie. Język angielski bowiem 
go, podanego łącznie z apelem ministra |nie dysponuje w tym wypadku innym 


określeniem jak tylko „statement“ — co 
Gznącza „oświadczenie”. Dotychczas mie 


ustalono ostatecznego terminu, w którym 


Bevina, należy rozumieć tie jako specjał- 
ne oświadczenie, ale zestawienie różnych 
poprzednich oświadczeń rządu polskiego 


uzgodnionych w czasie rokowań z rzą- | żołnierze mają się zdecydować ta pow- 
dem brytyjskim. W ten sposób należy |rót, ami sposobu deklarowania się. Moż- 


na jednak przyjać, że nastąpi to nie 


thunaczyć brak podpisu pod oświadcze. 0 f 
jak dopiero po upływie mne- 


niem polskim w Odezwach doręczonych | wcześniej, 
żołnierzom polskim oraz nieścisłości w | SiąCa'". 
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Jak prasa czeska zredukowaia siec 
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PRAGA (PAP). Komentując słowa ministra, miejscu oświadczenie ministra Rzymówskiego, 
Rzymowskiego, wypowiedziane, na temat spra- | przy czym wyjaśnia, że nieścisłości tłumaczenia 

E A . z . | +4 1 za % PPE + £ . 
wy cieszyńskiego i stosunków polsko-czeskich, | wynikły „na skutek przedrukowania oświadcze- 
w wywiadzie udzielonym przedstawicielowi a- | nia z francuskiej agencji prasówej'1. W komen- 
gencji prasowej PAP, prasa czeska zagłębia mo-| tarzu do oświadczenia dziennik wyraża zado- 
y. $ i P na R a RE 
rawsko-czeskiego oraz śzereg innych pism prze- | wolenie z zapewnienie ministra Rzymówskiego, 
inacza głowa ministra, który jak podała prasa |że spór polsko-czeski będzie załatwiony w du- 
kiej jedności. Z oświadczenia tego 


K 


cz 


polsko-czeska — oświadczył, że „na Śląsku Gie- | chu słowiat 
szyńskim znajduje się 100-tysięczna masa Pola ziennik czeski wy 


ga nieoczekiwane wnioski, 


[Przemówienie ambasa- 
dora Lange 


LONDYN, (BBC) Ambasador polski w Wa- 
szyngtonie i delegat Polski w Radzie Bezpie- 
czeństwa profesor Oskar Lange, przemawiał 
wczoraj przez radio w języku polskim do Po 
laków w kraiu. Profesor Lange powiedział, 
na wstępie, iż przemawia z gmachu, w którym 
odbywają się obrady Rady Bezpieczeństwa w 
Nowym Jorku. 

„Rada Bezpieczeństwa — powiedział prot. 
Lange — jest organem, w którego ręce naro- 
dy złożyły swe losy, Fakt, że Polska znala- 
zła słę w gronie jej członków. świadczy o tym 
iż docenia się doniosłość roli naszego państwa 
przy budowaniu pokoju". 


„Delegacia polska uważa, iż dobre stosunki 
między wielkimi mocarstwami są warunkiem 
pokoju w śwecie I warunkiem niepodległości 
i całości Polski, 

„Chcemy, aby Polska była pionierką I świe 
cita przykładem innym państwom. Stoimy na 
stanowisku równości wszystkich narodów zgo 
dnie z Kartą Narodów Zjednoczonych. Zgod- 
nie z Kartą Narodów Zjednoczonych na wiel- 
kich mocarstwach ciąży. główna odpowiedzial 
ność za przyszłość świata. Głównym obowiąz- 
kiem wielkich mocarstw jest, aby wyrzekły 
się wygrywania mniejszych narodów przec'w 
sobie i przeciw wielkim mocarstwotn. Nie mn 
szę chyba przypominać, jak wielkie szkody 
wyrządziła Polsce polityka wykorzystywania 
mnielszych państw, Ale teraz Polska nie da 
lsię użyć jako narzędzie w polityce międzyna= 
rodowej. Delegacia nasza będzie realizowaś 
politykę mającą na celu łagodzenie trudności 
międzynarodowych. Uważam przy tym obecna 
tradności za czysto przejściową pozostałość 
wstrząsów wojennych“. 

Na zakończenie prof. Lange wyraził prze- 
konanie, iż Polska przyczyni się w miarę 
swych Sił i możliwości do usiuriecie óbetnych 
trudności w dziedzinie polityki międzynarodo- 
wej. 


x— — 
PAP) 


Zjazd czechosłowack 
partii komunistycznej 

PRAGA (PAP) W dniach od 28 do 31 mar- 

ca br. odbędzie się w Pradze ósmy o©xzó0lno- 


iej 


krajowy zjazd czechosłowackiej partii komu= 
mistycznej, Do Pragi przybyli już delegaci za 
graniczni: przywódca komunistów angielskich 
Harry Pollit, duńskich — Hansen szwedzkich 


— Lager, iugosłowiańskich — minister Milo= 


1 
a 
ków”. W tłumaczeniu czeskiej Mi proponuje, aby „ludność 


agencji nazywa | Miar 
się te 100 tysiecy „nekolik t 


£AO 
siedlić drogą wymiany, 
potrzebuje ludzi, w celu osie 
przyłączonych! 


mowicie dziennik 
c”, tzn, kilka ty- 
sięcy. Jest to tlumaczenie zbył dowolne, zmie- 
niające sens wypowiedzi ministra, „Czeskoslo- 
czołowym 


Zoi 


lzia, na zasadzie przyjacielskiej umowy, wy- 
zwłaszcza, że Polska 
dłenia na terenach 


| venska Demokracie” powtarza na 
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nié swoje poglądy 
było się posiedzenie Komisji do spraw Dalękie-|i pr 
|go Wschodu. Na posiedzeniu tym on 


szybciej 
Arthurem za pośrednictwem rządu Stanów 
jednoczonych w sprawie odroczenia terminu 
wyborów powszechnych w Japonii. 


gen. 


o wyborach w Japonii oraz propozycje podko; | 


misji Nr 3 o nowej japońskiej konstytucji, 


yńsk 


Omawiając sprawę wyborów w Japonii, Ko- 

W sprawie nowej konstytucji japońskiej 
>owzięto uchwałę, w której powiedziano, iż Ko- 
do spraw Dalekiego Wschodu 
i omówić, zgodnie z jej kompeten- 
kt nowej konstytucji japońskiej, za- 


misja wyraziła wątpienie, czy przeprowadze: 
apońskiego dnia 


nie wyborów do parlamentu j Dz. » 
1 ietni ; we narodowi japoń| 7719 pragnie 
10 kwietnia może zapewnić narodowi japon- 


politycznej całkowitą 


skiemu w obcnej syttt 


swobodę w wypowiedzeniu swej woli. Komisja | i 


| wychodzi 


jartie ja 


le meirin 1a a dotyc! 


z zalożenia, 


jie w da 


| 


| s gdy 


mocne pozycje; podcza artic, wyznające| p tojona fal 


poglądy demokratyczne mie miały jeszcze do-| po 


A 


rzez jean 


van Djilas. Przybył również delegat partii ko- 
munistycznej z Holandii. Spodziewany fest po 
nadto udział przedstawicieli Szwajcarii. Hisz 
panii, Francji i innych krajów 
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probuje projekt nowej konstytucji. Komisja u 
waża, iż aprobata Mac Arthivta 
może być niewłaściwie zrozumiana przez naród 
japoński i może być interpretowana w ten spo- 
sób, jakoby projekt otrzymał ar mo- 
zentowanych w Komisji dò spraw 
schodu, 


ze 


strony gen, 


4 
»rabałą 


Wobec powyższego, Komisja użnała zą Kos 


nieczneę, aby gen. Mac Arthur podał da pos 


wszechnej wiad Sci, że przedstawiony mu 
przez rząd japoński projekt nowej konstytucji 


nie wyklucza przychylnego ro 
stów luk propozycji, 


ia i in- 
mogą być 


któ 


nych pzoj 


przedstawione parlamentowi japońskiem 
Uchwałę te przekazańo rządowi Stanów Zje- 


informował naród japoński o tym, że on a-! Mac Arthura, 


e = 
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PRASY 


„Dziennik Ludowy” 


góły zajść, które miały miejsce na terenie 
organizacji PSL-owskiej w Zgorzelicach; 

„W miarę stabnięcia wpływów PSL 
w całym kraju slabnie też wpływ tego 
sironnictwa na Dolnym Śląsku. Wy- 
mownym tego przykladem jest wydarze* 
nic, które zdarzylo się w Zgorzelicach. 

Oto podczas zjazdu delegatów kół 
PSL z powiata Zgorzelickiego cały miej" 
scowy zarząd powiatowy” wraz z dele= 
galami kól w liczbie stu kilkudziesięciu 
członków postanowił jednomyślnie zer- 
wać ż rozbiiacką polityką PSL. zebrani 
dokonali uroczystego aktu zniszczenia 
pieczęci, legitymacji i dokumentów PSL 
i zelosiłi gremialnie akces do Stronnic= 
twa Ludowego: 

Decyzja tej rozsądnej uczciwej gru- 
py członków PSL wynikł, wskutek co- 
raz laskrawiej występującej rozbieżnio” 
ści między dążeniami mas ludowych 
zwabionych do PSL, a działalnością 
peeselowskich polityków, kierujących tą 
organizacją. 

Ludzie, którzy umitowali demokrację 
t walczyli o nią, chociaż początkowo 
dali urzec stę zakłamanei propagandzie 
PSL, dzłś, obserwając destrukcyiną ro- 
botę tego pańskiego stronnictwa zaczy* 
nają pojmować swój błąd i wkraczają na 
właściwą drogę — współpracy wszyst- 
kich demokratycznych ugrupowań. 

Opisany wyżej wypadek jeszcze raz 
dowiódł niezbicie, że zdrowy instynkt 
chtopa polskiego nie zawodzi i, że jeśli 
nawet chłop ten czasami poblądzi, to w 
chwilach ważnych i wymagających sta- 
nowczej decyzji potrafi zawsze odnaleźć 
swój kierunek. A dla politykierów, usi- 
tujących życie polskie coinąć wstecz 
jest to jedno jeszcze ostrzeżenie”. 

Obrazek dość charakterystyczny dla 
nastrojów wsl. 

j 


W kilku wierszach 


Amerykański Departament Rolnictwa podal 
do wiadomości, iż przewiduje możliwość wy- 
wozu 4.75 miliona ton pszenicy ze Stanów Zie 
dnoczonych w drugim półroczu roku 1946. 

w 
_ Korespondent Reutera donosi z brytyiskiei 
strefy okupacyjnej Niemiec, iż w ciągu kwiet- 
nia ludność niemiecka ma otrzymać zwiększo- 
ne przydziały mięsa i tłuszczu, przy czym ko- 
respondent dodaje, że „przydziały chleba nie 
zostaną. zwiększone”, 
wór 

Byty prezydent Stanów Zjednoczonych, Her 
bert Hoover, udał się wczoraj z Paryża do 
Pragi drogą powietrzną. 


Stare metody reakcji 


Szkalowanie demokratycznych reform przeprowadzanych 


MOSKWA. (Tass). Rozgłośnia moskiewska 
podała wczoraj następujące uwagi zatytuło- 
wane: „Stare metody reakcji”. 

W rozważaniach tych powiedziano między 
innymi: „Nie ma takich nonsensów i fałszów, 
do których by się nie uciekano w kołach re- 
akcyjnych, mówiąc o krajach Europy Wscho- 
dniej. 

Przylepia się etykiety totalizmu, państwa 
policyjnego do Bułgarii, Rumunii i Polski, 
twierdzi się, że reżimy ich są obce pojęciom 
demokracji i wolności. 


Tymi samymi chwytami operowano pod- 
czas ubiegłej kampanii przedwyborczej w Wiel 
kiej Brytanii, gdy konserwatyści -szukali ar- 
gumentów przeciwko Labourzystom, Jak wia- 
domo, brytyjska Partia Pracy wysunęła pro- 
gram, w którym przewidziane było upaństwo- 
wienie ciężkiego przemysłu, kopalń, elektrow- 
ni, kolejnictwa, Banku Angielskiego i rozciąg- 
nięcia kontroli państwowej nad. budownict- 


wem mieszkalnym. 

Konserwatyści atakowali wtedy program 
Partii z pianą na ustach, odczuwając brak wła 
Ściwych argumentów dla wyzyskania donio- 
głości inicjatywy prywatnej 1 korzyści płyną- 
cych z niej dla kraju. Projekt supaństwowie- 
nia, zawarty w programie Labourzystów na- 
zywali tołalitaryzmem, reżimem Gestapo i 
twierdzili, że polityka socjalistów brytyjskich 
obca jest pojęciom demokracji. 


Herbert Morrison, przemawiając 29 czerw- 
ca 1945 r. na zebraniu przedwyborczym z ra- 
mienia Partii Pracy, oświadczył, iż przywódcy 
konserwatystów traktują Anglików „jako sta- 
do owiec, me posiadających zmysłu politycz- 
nego". Obecny premier Attlee w przemówieniu 
swym z dnia 5 czerwca 1945 oświadczył, iż 
swoboda jednostki w ujęciu konserwatystów 
jest „wolnością bogatych 1 niewolą blednych”. 

Przez wiele lat wszelkie próby reform w 
Wiełkiej Brytanij natrafiały na przeszkody 


Liga Arabska zabiera głos... 


i zapowiada pełne pepa'cie dla żądań Egiptu 


LONDYN. (BBC). Z Egiptu donoszą, 
iż nowy ambasador Wielkiej Brytanii 
w Kairze sir Ronald Campbefi złożył swe 
listy uwierzytetniające królowi  Faruko- 
wi. Przypuszcza się, łź wkrótce rozpocz. 
ną się rokowania w sprawie rewizji ukła 
du brytyjsko-esipskiego, przy czym ko- 


respondenci zaznączają, iż na widowni 
politycznej zjawił słę nowy czyanik, któ- 
ry może wpłynąć na przebiey rokowań. 
jest nim mianowicie poparcie, które za. 
powiedziała Liga Arabska dla żądań 
Egiptu — wycofania wojsk brytyjskich i 


połączenia Egiptu z Sudanem. 


DO WALKI Z OBCĄ TYRANIĄ 


wzywają greckie stronnictwa demokratyczne 


MOSKWA (PAP). Agencja Tass donosj z 
Aten, że w przeddzień obchodu dnia niepod- 
ległości Grecji na Wełodromie w pobliżu Pi- 
reusu odbył się wiec, zwołany przez „Związek 
Klubów Demokratycznych” w Pireus, Przemó. 
wienia wygłosili: Działacz „Związku Klubów 
Demokratycznych” Cingas, generalny sekretarz 
Kc FEAM, Partsalidis, oraz przywódca lewico- 
wych republikanów, b. minister spraw zagra- 
nicznych. Mówcy podkreślili, że nadchodzące 
wybory są zasłoną dla zagarnięcia władzy przez 
klikę monarchistyczno-faszystowską i poddali o- 
strej krytyce politykę organizatorów komedii 
wyborczej. Cingas zakończył swoje przemówie- 
nie słowami: „Prosimy Anglików, żeby dali 
możność nam samym rozstrzygnąć swe sprawy”. 

Partasalidis ostro skrytykował pozycje rządu 
Sofulisa i wezwał Greków do bojkotu wyborów 
mówiąc, że „Każdy oddany głos będzie kulą, 
skierowaną w pierś wolnej Grecji”. Sofianopu- 


los wezwał zebranych do „walki z miejscową i 
obcą tyranią”. Sofianopulos podziękował w 
imieniu zebranym Związkowi Radzieckiemu i 
działaczom demokratycznym innych państw oraz 
demokratycznej prasie świata za podtrzymywa- 
nie Greków w walce o wolność i niepodległość, 

Uczestnicy wiecu przyjęli rezolucję, w któ- 
rej protestują przeciw działaniom polityków za- 
granicznych, mieszających się otwarcie w sprá- 
wy wewnętrzne Grecji. Rezolucja wzywa naród 
Grecki do „bojkotu faszystowskich wyborów”. 
Podobny wiec odbył się w Salonikach, gdzie 
przemawiali przywódcy „Związku Demokratów 
Ludowych” Swolos i inni działącze demokra- 
tyczni,. Tu również wzywano do bojkotu wy: 
borów. W Atenach w dniu świata niepodległo- 
ści odbyły się nabożeństwa i defilada wojsk 
greckich. Olbrzymie tłumy zapełniły centrum 
stolicy. Rozłegały się okrzyki: „Niepodległość, 
Demokracja, bojkot wyborów”. 


P daje dakawe zz. przez Narody bu*ulące w nocie czoła swoią przyszłość 


stawiańe przez konserwatystów, pragnących 
zachować dotychczasowe stanowisko dia ka- 
pitalistów i posiadaczy ziemskich. 


Miliony prostych ludzi w Angli dowiódły 
jednak, że posiadają swoje własne poglądy 
polityczne i potrafią bronić tych poglądów ił 
swoich dążeń. Miliony prostych ludzi w Hu- 
ropie Wschodniej odmawiają również popar- 
cia reakcji, i nie chcą, aby kapitakści i spe- 
kulanci żyli ich kosztem. 


Przed masami  ludowymj krajów Europy 
Wschodniej stoją bardzo poważne ządania od 
budowy zniszczonych krajów, które zrujnowa- 
ła okupacja hitlerowska., Miliony prostych lu- 
dzi wiedzą, że te wielkie zadania odbudowy 1 
rozwoju narodowego mogą być urzeczywist- 
nione przy zaprowadzeniu reform  gospodar- 
czych, izolacji kollaboracjonistów, rozclągnię- 
ciu kontroli państwowej nad szeregiem insty- 
tucji gospodarczych, upaństwowiemiu wielu 
gałęzi przemysłu 1 przeprowadzeniu reformy 
rolnej. 

Program realizowany swoimi własnymi me 
lodami w tych krajach nie wykracza poza 
program reform, nakreślonych przez brytyj- 
ską Partię Pracy. Konserwatyści czy reakcjo- 
nióci dążą do tego, aby oczernić 1 szkalować 
te reformy I tym samym obrzydzić reformy de 
mokratyczne”. 9 
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Sofulis zdenerwowany 


LONDYN (BBC). Z Aten donoszą, iż 
premier Sofulis zapowiedział, że poda się | 
do dymisji, o ile jakakolwiek (!) partia o- 
trzyma zdecydowaną większość w nadcho- 
dzących wyborach. W wypadku uzyskania 
takiej większości przywódca danej partii 
otrzyma automatycznie misję tworzenia 
nowego gabinetu. 


u 
Odkrycie drugiego bieguna 
magnetycznego 

MOSKWA (PAP). Prof. Borys Orlow o- 
wiądczył, że uczeni į lotnicy radzięccy stwier- 
dzili istnienie drugiego bieguna magnetycznego 
w rejonie arktycznym północnej Ameryki. U- 
czeni radzieccy obecnie korygują karty magne- 
tyczne arktyki i pracują nad wykorzystaniem 
tego ważnego odkrycia dla komunikacji mor- 
skiej i lotniczej. 


IVa; Acker twarzy rząd belas ski 


* LONDYN (BBC). Z Brukseli donoszą, 
iż regent Belgii — książę Karol powierzył 
misję tworzenia nowego gabinetu belgij- 
skiego byłemu premierowi Van Ackerowi. 


Jarosław Haśek 


Przygody dobrego wojaka OZWEJ 


40) 


podczas wojny Światowej 


(tłumaczył Paweł Hulka Laskowski 

Na pierwszym piętrze był na drzwiach 
bilet wizytowy: Otto Katz, Feldurat, — 
Drzwi otworzył im jakiś żołnierz. Z po- 
koju słychać było głosy, brzęk butelek 
i szklanek, 

— Wir — melden—gehorsam — Herr— 
Feldkurat — mówił z wysiłkiem chudeusz, 
salutując żołnierza — ein — Paket — und 
ein Mann gebracht. 

— Właźcie dalej — rzekł żołnierz. — 
Gdzieście się tak urządzili? Bo pan feld- 
kurat też sobie... — Splunął z obrzydze- 
niem, 

Żołnierz oddalił się z papierami, Cze- 
kali w przedpokoju długo, zanim otwo- 
rzyły się drzwi i do przedpokoju — nie 
wszedł, ale wpadł, kapelan polowy. Był 
w kamizelce, w ręku trzymał cygaro, 

— Więc jesteś, bratku — rzekł do 
Szwejka. — Przyprowadzili cię, aha. Ma- 
cie zapałki? 

— Posłusznie melduję, panie kapitanie, 
że nie mam. 

— E, tak, a dlaczego nie macie zapa- 
tek? Każdy żołnierz powinien mieć za- 
pałki, żeby mógł zapalić papierosa. Żoł- 
nierz, który nie ma zapałek, jest.. No, co 
jest? 

— Posłusznie melduję, jest bez zapa- 
łek — odpowiedział Szwejk. 

— Bardzo dobrze, jest bez zapałek i nie 


— ilustracje wykonał ]. M. Szancer) 
może nikomu podać ognia. Tak, to jest po 
pierwsze, a po drugie, czy śmierdzą wam 
nogi, Szwejku? 

— Posłusznie melduję, że nie śmierdzą. 

— Tak, po drugie, a teraz trzecie. Pi- 
iecie wódkę? 

— Posłusznie melduję, 
piję, ale arak. 

— No dobrze, popatrzcie na tego żoł- 
nierza, Pożyczyłem go sobie na dzisiejszy 
wieczór od oberlajtnanta Feldubera, to 
iest pucybut. Ale on nie nie pije, jest ab- 
ab-ab-stynent i dlatego pójdzie na front, 
Po-nieważ taki człowiek jest do niczego. 
To nie pucybut, ale krową. Krowa pije 
tylko wodę i ryczy, jak wół. 

— Ty jesteś abstynent — zwrócił się 
do żołnierza — i nie wstyd ci, fujaro. Po 
pysku należałoby cię sprać. 

Kapelan zwrócił uwagę na tych, którzy 
Szwejka przyprowadzii į którzy dla u- 
trzymania równowagi kiwali się na wszy- 
stkie strony, daremnie opierając się o ka- 
rabiny. 

— Jesteście pi-pi-pi-jani — rzekł ka- 
pelan, —: Upiliście się na służbie i za to 
każę was wsadzić db pa-pa-paki, Odbierz- 
cie im, Szwejku, karabiny i zaprowadźcie 
ich do kuchni i pilnuicie ich, 
przyjdzie patrol, Ja zaraz zatelefonu-nu- 
ję do koszar, 


że wódki nie 


Słowa Napoleona, że „na wojnie sytua- 
cja zmienia się co chwila”, sprawdziły się 
w całej pełni i w tym wypadku. 

Rano ci żołnierze prowadzili Szwej- 
ka pod bagnetami ji bali się, żeby im nie 
uciekł, potem on sam przyprowadził ich 
tutaj, a wreszcie musi ich pilnować. 

Zrazu nie zdawali sobie sprawy z ta- 
kiego obrotu rzeczy, ale gdy siedzieli w 
kuchni i widzieli, że Szwejk stanął przy 
drzwiach z bagnetem na karabinie, zrozu- 
mieli co się stało. 

— Napiłbym się czego — westchnął 
grubasek - optymista, a chudeusz popadł 
znowuż w swój dawny sceptycyzm i rzekł, 
że to wszystko jest nędzną zdradą. Zaczął 
głośno oskarżać Szwejka, że to on wpro- 
wadził ich w taką sytuację i gorzko mu 
wyrzucał, że im obiecał, iż jutro rano 
będzie powieszony, a teraz widać, że so- 
bie z nich zakpił i z tą spowiedzią i wie- 
szaniem. 

Szwejk milczał i chodził przed drzwia- 
mi. - 
— QOsły jesteśmy! — krzyczał wysoki 
chudy. 

Wysłuchawszy wszystkich 
Szwejk ozwał się wreszcie: 

— Teraz widzicie przynajmniej, że 
wojna to nie żaden miód. Ja pełnię swój 
obowiązek. Dostałem się w to wszystko 
tak samo, jak i wy, ale w mowie powsze- 
dniej mówi się w takich razach, że fortu- 
na się do mnie uśmiechnęła. 


oskarżeń, 


— Napiłbym się czego — powtarzał 


dopóki nie | zrozpaczony optymista. 


Wysoki chudy wstał i krokiem chwiej- 
nym podszedł ku drzwiom 


— Puść nas do domu—rzekł do Szwei- 
ka, — i nie bałwań się, kolego. 

— Odejdź ode mnie — odpowiedział 
Szwejk, — Muszę was pilnować. Nie zna- 
my się. 

We drzwiach ukazał się kapelan po- 
lowy: 

— W żaden sposób nie mogę się do- 
dzwonić do koszar, więc idźcie do domu i 
pa-pa-pamiętajcie, że na służbie chlać nie 
wo-wo-wolno, Marsz! 

Na dobro pana feldkurata należy za- 
pisać, że do koszar nie telefonował, bo nie 
miał w domu telefonu, ale przemawiał do 
podstawki lampki elektrycznej. 

+$ 
X 

Już trzeci dzień był Szwejk sługą ka- 
pelana polowego Ottona Katza i przez ca- 
ły ten czas widział go tylko raz. Na trzeci 
dzień przyszedł bursz nadporucznika Hel- 
micha i kazał Szwejkowi, żeby przyszedł 
zabrać kapelana polowego. 

Po drodze powiedział Szwejkowi, że 
kapelan polowy pokłócił się z nadporucz= 
nikiem, potłukł pianino, jest pijany jak 
bela i nie chce iść do domu. 

Ponieważ nadporucznik Helmich jest 
także pijany, więc wyrzucił kapelana do 
sieni, a ten siedzi pod drzwiami! podrze- 
muje. i 

Po przybyciu na miejsce, Szy or^ pó- 
trząsnął feldkuratem, a gdy ten orgorzył 
oczy i coś mruknął, Szwejk zt - rieował 
i rzekł: cieć 

— Posłuszńie melduję, panie té” ychirat, 


że przyszedłem, az speu 
— A czego wy tu chcecie? i o zbior: 

- Posłusznie melduję, że m vatia 
feldkurata kazali przyjść, (d. c. n.) 


GŁOS 
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„Ano jeśli już tak koniecznie chcecie 
coś o sieradzkim ZĘ napisać — za- 
czął z rezygnacją w głosie, zresztą bar- 
dzo sympatyczny gospodarz powiatu ob. 
Bogusławski — to zaraz wam tu nawy- 


ciągam tyle spraw, że głowa wam — 
spuchnie”. 
No i okazało się, że nie wiele ob. 


starosta przesadzał — nasłuchałem się, 
bo nasłuchałem a kiedy się potem jesz- 
cze naocznie przekonałem — to mi do 
bólu głowy i oko zbielało i z irytacji 
nerwy posłuszeństwa odmówiły... 
Ale zacznijmy od początku... 
> 


Wiosenna akcja siewna na nieszczę- 
siym poligonie sieradzkim rozpoczęła się. 
Po rozmokłych, rzadko odwiedzanyci 1 
drogach, kręcą się od kilku dni potężne 
„Dodge“ Izby Rolniczej — rozwożące po 
gminnych pünktach rozdziału kwalifiko= 
Wane zboża, wiosennej pożyczki siewnej 


w maturze dla najbiedniejszych. Zaamba- 
rasowany tą akcją agronom powiatowy 
ob, Iwiński opowiada z, ożywieniem... 


— Musimy śpieszyć, aby do 1 kwiet- 
nia cały posiądany zapas zboża i kar- 
tofli rozrzucić po terenie. Puściłem 3 
samochody ale to będzie zdaje się za 
do = bo jak się widzi, wiosna: przysz= 
ła w tym roku .przepisowo — (pierwszy 
słóneczny dzień wiosenny był 21 marca) 
jeśli taka pogoda jak dziś utrzy- 
ma się przez kilka dni — to już za kilka 
dni rolnicy wyjdą w pole, a słyszałem, 
że po piaskach to już dziś nawet niektó. 
rzy próbują... Widać, ludzie dość już ma- 
ja zimy i, przymusowego nieróbstwa — 
każdy chc iałby, jak najprędzej za pług 
chwycić, a orać 
N ajgorsza sprawa to z tym poligo- 
Mamy tam do obrobjenia 8.700 ha 
ziemi, czyli nie wiele mniej jak jesienią, 
bo wiedy obsialiśmy 8.800 ha. Zdaje 
mi się, że trudno będzie nam wykonać 
przewidziany plan, bo bardzo ciężko jest 
z traktorami, które tu na naszym poligo- 
ni- mają pewa? rolę do  adegrania. 
Nam potrzeba przynajmniej 40—45. trak- 
torów — a podobno dopiero mają je dla 
nas remontować. Na traktory wypada u 
nas do zaoranią około 6.000 ha a dopje- 
ro resztę i wszystkie roboty lżejsze mo- 
głyby wykonać konie, które zamierza. 
my skombinować drogą mobilizacji w 
miastach. Przy dobrych wynikach dałoby 


— j 


nem. 


nain to około 2700 dniówek końskich, 
czyli wa, 0 ha zaoranej ziemi plus robo- 
ty «Liczymy także na pomoc woj- 


ska, ale to jeszcze nic pewnego. 

— A jak stoicie z nasionami? 

— Nasion braknie nam na około 
41.500 ha. Co prawda zbóż, to znaczy 
łowsa i jęczmienia, bo tylko takie nadają 
się na nasze gleby, otrzymaliśmy ze 


zwolnienia Ministerstwa Aprowizacji i 
Handlu zgodnie z zapotrzebowaniem 
4.600 q., z czego 3.600: q. przeznaczamy 


na poligon, ale brakuje nam tatarki, prosa, 
nasioń oleistych i 35.000 q. ziemniaków, 
chociaż wierzymy, że z tymi ziemniaka. |” 
mi to jakoś sie zaradzti Te pezostałe, 
drobniejsze braki to by ludzie jakoś mię- 
dzy sobą wyrównali, ale najorzej to już 
będzie z traktorami i nawozami. 

— Wyobraźcie sobie, że ma terenie 
naszego powiatu fest bardzo mśło byd- 
ła, a więc i wielkie braki w oborniku, 
dlatego też jest wielkie zapotrzebowanie 
na nawozy sztttczne. I tak np. cukrownia 
„Wieluń zawarła za naszym pośrednict- 
wem mowy z plantatorami buraków cu- 
krowych na 400 ha obszaru, z tym że 
miałą jm dostarczyć nawozów sztucznych. 
Tymczasem miast spodziewanych 22.000 
q. fabryka otrzymała zaledwie 800 q. na. 
wozów, skutkiem czeso połowa planta- 
torów umowe zerwała. Bez nawozów w 
żaden sposób buraków cukrowych nie 
wyhoduje się, na naszych glebach... 

— Więc waszym zdaniem sytuacja 
jest poważna? 

— Niety ko poważna, ale wprost tra- 
giczna. fegi nie otrzymamy odpowiedniej 
ilości trog ów, brakujących nam nasion 
i nawoż „poligon sieradzki" pozosta- 
nię nad wra naszego województwa. 


s% 

lączką powiatu steradzkie- 
BO jak zresztą į w innych oko- 
lical a gospądarstw, poniemiec- 


kich. Urząd Ziemski w Sieradzu ciągle 
jeszcze przesiedla i wysiedla siejąc w te- 
renie zamieszanie i niezadowolenie. Tak 
np. we wsi Stefanów gm. Barczew ob. 
Kasperski skarży się, że dostał nakaz od 
komisarza, ażeby opuścił zajmowane 
przez niego 5-cio ha gospodarstwo po- 
niemieckie, a w zamian za to dostanie 
8 ha ziemi w innej wsi. Oczywiście Kas- 
perski nie chce się wyprowadzić bo pra- 
cuje na tym gospodarstwie od 30 marca 
45 r. już się tu zagospodarował, jesienią 
zasiał 2 i pół metra żyta co mógł na zi- 
mę podorał i wcale mu się nie uśmiecha, 
żeby się na nowym miejscu od nowa do- 
rabiać. Nie chce się usunąć tymbardziej, 
że gospodarstwo przez niego zajmowa- 
te przyznano ob. Kuśmierkowi, który pe- 
siada już swoje 10 morgowe gospodar- 
stwo, z czego 5 mórg nie obrobił. Na ra- 
zie procedure wstrzymano bo Kasperski 
odwołał się do Wojewódzkiej Komisji 
Ziemskiej, ale zdaje sie sprawa jest zgó- 
rv przesadzona. I prosze sobie wyobra- 
zić ile to będzie szumu w okolicy. 

Podobna historia iest także we wsi 
Debiny gminy Klonowa. Siedzi tam już 
od roku na gospodarstwie poniemieckim 
ob. Płachta sołtys, wzorowy wospodarz, 
który gospodarstwo dn porzadku dopro- 
wadził i dorobił się już ładnie i jego 
także chcą teraz wyrzucić, a wsadzić tam 
jakaś wdowę, która nota bene jest akt- 
rat siostrą wicekomisarza w Sieradzu. 
Oczvwiście krążą na ten temat najroz- 
maitsze wersje i pogaduszki w rodzaju 
„reka, rekę myje” itp. i znów cała 
okolica wrze. 


Dobrze byłoby, aby Powiatowa Ko- 
misja Ziemska w Sieradzu przed wyda- 
niem decyzji w takich wypadkach, mot- 
no się zastanowiła jak należy daną spra- 
wę załatwić, bo pamiętać należy, że i 
strona prestiżowa ma także czasem dla 
państwa doniosłe znaczenie. 

Wy 

Osobną kartę trzebaby zapisać -w 
sprawie Niemców na terenie powiatu sie- 
radzkiego. Np. w Zduńskiej Woli jest ich 
tam jeszcze do dziś około 2 tysiące osób 
zdolnych do pracy, ale niestety nie pra- 
cują. Niektórzy siedzą nawet na starych 
śmieciach, nawet ich z miejsca nie ru- 
szono. Nic też dziwnego, że spóżywając 
w spokoju bogactwo nagromadzone w 
czasie okupacji, nie kwapią się do pracy, 
siedzą w domu i żrą ku zgryzocie zapra- 
cowanych Polaków. „„Watroba może się 
w człowieku przewrócić — mówi Prze- 
wodniczący Powiatowej Rady Narodo- 
wej — ob. Rosiak, — resztówki Samo- 
pomocy Chłopskiej nie zagospodarowa- 
ne, chłop na wsi niema pomocy, a tam 
2 tysiące szwabów, żyje jak za dobrych 
czasów i zjada cieżko wypracowany 
przez nas chleb”. Podobne historje zda- 
rzają się także j w terenie. Tak np. we 
wsi Dabrowa gm. Wróblew jest gospo- 
darstwo na którym siedzą do dziś bliżej 
nieokreślone indywidua: Niemki, Ukrain- 
ki itp. swym zachowaniem 
zgorszenie na cała okolice. Dom ten ze 
wzoledi na nieokreśloną bliżej narodo+ 
wość jego mieszkańców nazywają w 
okolicy „Stanami Zjednoczonymi”. Jakoś 
nikt się tym dotychczas nie zaintereso. 


— siejace 
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Interpelacje naszych ( Czytelników 


=- varane 


PRYWATNI PR 


muszą dbać o zaopatrzenie 


Pracuję w firmie prywatnej jako stolarz, 
pracę mam ciężką i pracuję po 60 godzin ty- 
godniowo, to jest po 10 godzin dziennie. 

Wynagrodzęnie moje wynosi 700 zł. tygo- 
dniowo, bez żadnych dodatków. Jako praco- 


wnik prywatnego przedsiębiorstwa, otrzymuję | 


kartki żywnościowe III kategorii, to znaczy 
20 deka soli i 2 kg. chleba. Poza tym mam na 
utrzymaniu starych rodziców niezdolnych do 


pracy. Podczas okupacji byłem wywieziony na| wnoścłowym na kartki 


roboty do Niemiec, gdzie straciłem część swe- 
go zdrowła i sił. 

Jak można pracować i żyć z rodziną w ta- 
kich warunkach? 

Naszemn pracodawcy powodzł się  Świet- 


nie, a my, jego pracownicy, żyjemy w warun- 
kach bardzo ciężkich, 


 ZEDSIĘBIORCY 


APE 
wych pracowników 

Czy nie należałoby się nam nieco inne wy- 
nagrodzenie i lepsze warunki za naszą ciężką 
pracę? Stolarz W. A. 
OD REDAKCJI: 

Radzimy Wam zwrócić się z tą sprawą do 
Związka Zawodowego } domagać się, aby wply 
nat na właściciela przedsiebiorstwa, który po- 
winien dać swym pracownikom rekompensatę 
w rozmiarach różnicy miedzy przydziałem ży= 
l-e} ł I kategorii. 
Sądrimy, że Związki Zawodowe zainteresują 
się sprawą sytuacji robotników w przemyśle 
prywatnym i potrafią zmusić prywatnych 
przedsiębiorców do takiego przynajmniej zao- 
patrywania zatrudnionych przez nich robotni- 
ków z jakiego. korzystają robotnicy zatrudnieni 
w przemyśle państwowym. 


wał, a ciekawe kto oni zacz i co tam 
robią. 

Ostateczne zlikwidowanie sprawy 
vołksdeutschów, utrudniają częstokroć 


sami Polacy przez ukrywanie ich, lub đa- 
wanie mylnych informacji. Tak np. na 
terenie Zduńskiej Woli — zdarzył się 
wypadek że przy opisie posesji przy ul. 
Hetmańskiej 5 tymczasowy zarządca tej- 
że ob. Mianowski, Polak podał w danych 
personalnych, — że ma na utrzymaniu 11 
osób, a tymczasem po bliższej analizie 
okazało si, że 7 osób z tego to Niemcy. 
Są to oczywiście wypadki rzadkie, ale 
nie mniej są, i dlatego sprawę Niemców 
w Zduńskiej Woli należałoby tym bar- 
dziej jaknajprędzej rozwiązać. Wieś cze- 
ka na ręce do pracy — pomóżmy jej 
więc. 
ała 

Na zakończenie tych uwag kiłka słów 
pod adresem Spółdzielni Rolniczo-Han- 
dlowej w Sieradzu. Urzędnicy jej nie tyl- 
ko powinni, ale zobowiązani są informo. 
wać chłopów co im się za odstawione 
zboże należy. Nie powinno powtórzyć 
się więc, aby gospodarz na pytanie co 
mu się należy na premie otrzymał opry- 
skliwym tonem odpowiedź. że — wy- 
starczy jeśli wiedzą, o tym urzędnicy 
spółdzielni, a on to już wiedzieć tego nie 
potrzebuje”. Oczywiście gospodarz się 
więcej już o to nie spyta, ale powróciw= 
szy do domu klnie siarczyście na obecne 
porządki, na rzad i powiększa kadry nie- 
zadowolonych. 

Czas także najwyższy, żeby spół. 
dzięlnia miała odpowiednie kwity na 
przyjmowanie mięsa kontyngentowego. 
Należy skończyć z wydawaniem pokwi- 
towań odstawy na świstkach, które po 
pewnym czasie mogą się okazać nieważ- 
nymi. Edward Adamiak. 

gŹ 
SPÓŁDZELCZOŚĆ W WOJSKU 

Ministerstwo Obrony Narodowej wydało 
zalecenie, by każdy pułk, względnie samodziel- 
ny batalion, posiadał spółdzielnię, Z dniem 15 
marca przedsiębiorstwo „Handel wojskowy” 
zostało przekształcone na „Centralę Zaopatry- 
wania Spółdzielni Wojskowych”, Instytucja ta 
pozostaje własnością państwa i jest pomyślana 
jako nadbudowa gospodarcza spółdzielni woj- 
skowych, Sklepy detaliczne „Handlu W/ajsko- 
wego” zostaną przekazane spółdzielniom woj- 
skowym, 


PAMIECI PIONIERA SPÓŁDZIEL. CZOŚCI 

Polski ruch spółdzielczy obchodzi uroczyś- 
cie 20-to letnia rocznicę śmierci Romuałda Miel. 
czarskiego, jednego z czołowych działaczy spół- 
dzelczości w Polsce, W całym kraju odbywają 
się liczne obchody, poświęcone jego pamięci. 
W Łodzi obchód taki odbędzie się w niedzie- 
lẹ 31 bm. o godz, 12 w Robotniczym Domu 
Kultury, ul. Piotrkowska 243. 
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„Brak aktywu, niema komu robić 
jedna z częstych skarg, powtarzanych w róż- 
nych ogniwach organizacyjnych naszej partii. 

Skarga niesłuszna, skarga nieuzasadniona. 

Musimy wychowywać kadry. 

Partia, która w ciągu roku legalnego ist- 
nienia przekroczyła ćwierć miliona członków, 
partia mająca w swych szeregach najbardziej 
rewolucyjnych robotników, najbardziej uSwia- 
domionych chłopów, najbardziej postępowych 


inteligentów — partia przodująca na wszyst- 
kich odcinkach Życia kraju i narodu — może, 


powinna, musi wydawać na Świat nie dzie- 


siątki — setki aktywistów, setki uzdolnionych 
działaczy społecznych, politycznych, gospodar- 
czych. 

Prawda, zadania stojące przed nami są tak 
rozłeqłe i wielostronne, że zawsze bedziemy 
odczuwali potrzebę wzrostu liczebneqo 1 wzro- 
stu kwalifikacji naszych kadr. Ale partię stać 
na to, aby zasilać kadry aktywistów nowymi 
uzupełnieniami, Trzeba tylko prowadzić odpo- 
wiednią politykę wychowywania kadr. 

Dowodem, Że rzeczywiście tak jest, że lu- 
dzie do pracy s4, jest fakt, że setki naszych 
towarzyszy, niedawno jeszcze skromnych i ni- 
komu nieznanych robotników, lub chłopów 
dztś pracuje na odnowiedzialnych soda > 
i jakoś nienajgorzej sobie radzi, 

Trzeba tylko umieć znaleźć więcej takich 
towarzyszy i Śmiało dawać im coraz to oë- 
powiedzialniejszą pracę. 

Źródłem, rezerwuarem aktywu są koła par- 
tyjne. W kołach jakże często drzemią w u- 
kryciu talenty, dla których nie umiano zna- 
leźć ujścia, nie umiano ich ujawnić, dać im 
warunków rozwoju, rozkwitu. 

Jak tu mówić o wysuwaniu nowych akty- 
wistów, kiedy sekretarz koła zna członków 


tylko z nazwiska, a często nawet i nie wie do 


| członków zabierało głos w dys! 


risko należy. Jak tu mówić o 
I zdolności towarzyszy, kiedy na 
niach koła często przemawia sam sekre- 
tarz, a nie stara się o to, aby jak najwięcej 
cusji politycz- 
nej, w omawianiu spraw par tyjnych. Jakże tu 
sprawdzać, co kto zrobić potrafi, kiedy człon- 
kom koła nie powierza się do spełnienia kon- 
kretnych zadań, konkretnych prac? 

Sekretarz koła powinien znać osobiście |n 
wszystkich członków (dlatego między innymi 
statut mówi, że koła liczące ponad 50 człon- 
ków należy dzielić na mniejsze), powinien z 
każdym towarzyszem prowadzić indywidualne 
rozmowy po to, aby dowiedzieć się, jakie ma 
zainteresowania, zamiłowania, jakiego rodzaju 
praca najbardziej mu odpowiada — czy praca 
propagandowa, czy organizacyjna, czy dqóspo- 
darcza itp. W zależności od chęci i możliwo- 
ści każdego członka koła należy mu powierzać 
określone obowiązki 1 pomagać w ich wy- 


ze 


konanju. 

Jak dobrze czuje się człowiek, kiedy po 
raz pierwszy w życiu przemówi publicznie do 
wiekszej masy i przemówienie jeqo spotka się 
z uznaniem! Dlaczego nasi sekretarze kół, za- 
miast zawsze samym przemawiać, nie starają 
się uczyć tej sztuki innych towarzyszy? Nā- 

ewno nie ma ani jednego koła, w którym 
nie byłoby kiłku towarzyszy zdolnych do pu- 
blicznego przemawiania. Trzeba tylko z nimi 
popracować, pomóc im napisać treść przemó- 
wienia, a po pierwszej udanej próbie sami 
będą site rwali do pracy. 


Należy kłaść większy nacisk na pracę sa-, 


Zdobyli dużo doświadczenia i ru 


siatki Jat 
tyny. 

A robotnicy i chłopi, 
byli władzę w Polsce zaledwie rok temu i mas 
ja przytem najgłębszą wiarę, Że potrafią rzą- 


a ludzie pracy, zdo- 


dzić lepiej, niż kapitaliści i obszarnicy. Dal 
już zreszta tego dowody. 
Ale żeby podołać wszystkim trudnościom— 
trzeba słe nczyć, uczyć, uczyć. Członkowie kół 
naszej partii powinni brać na siebie moralne 
zobowiązanie: co tydzień przeczytać jakaś 
broszurkę polityczną, czytać regularnie „Try= 
bune Wolności”, a jeżeli komu trudno czyż 
tać samemu, to niechaj sekretarz koła zorga* 
nizuje czytanie grupowe pod kierunkiem jed= 
nego bardziej wyrobionego towarzysza. 
Praca samokształceniowa, okazywanie po- 
mocy towarzyszom w wykonywaniu powie- 
rzonych im obowiazków partyjnych, staranny 
dobór tych obowiazków w zależności od zami* 
łowań i zdolności indywidualnych, pobudza- 
nie inicjatywy indywidualnej na zebraniach 
koła, śmiałe powierzanie coraz to bardziej od- 
nowiedzialnych zadań — oto proste i skutecz- 
ne sposoby na rzekomy „brak aktywu”. 
(d.c.n.) 
Romana Granas. 
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Jeszcze w okresie przedwojennym w Tu- 
Szynku pod Łodzią Ubezpieczalnia Społeczna 
wybudowała w pięknej lesistej ok olicy wiel- 
kie pawilony dla chorych na pluca. Udaliśmy 
się tam pragnąc zapoznać się z obecnym sta- 
nem i warunkami pobytu w sanatorium. 

Już przy wejściu na teren sanatorium ude- 
rza nas przykra cisza. W furtce zatrzymuje 


nas portier. Pytamy o kierownika zakładu. 

Ze zdziwieniem stwierdzamy. że rozmów- 
ca nasz to niemiec nazwiskiem Kebsch, który 
bardzo słabo mówl po polsku i nie bardzo ro- 


n 
ny . 


zumie o co go pyta! Pomimo. jego zapew- 
nień, że nikogo nie ma, prawie pr 
dzimy na teren sanatorium 'i 


pawilonu dla pracowników 


sho 


do 


zemocą we 
udajemy się 
fizycznych. 

Naprzeciw nas-wychodzi starszy człowiek. 
Po zapoznaniu się z celem naszej wizyty roz- 
mówca nasz (jak się okazało tow. Pilarczyk) 
wyraża wielką radość z powodu naszego przy 
bycia i zaprasza do świetlicy, jest 
kretarz koła i kilku innych towa 
wieni pytamy dlaczego znajdują 
nie przy pracy. Sekrętarz koła PPR 
ników sanatorium tow. Józef Tomczyk, praco- 
wnik fizyczny Sanatorium, zatrudniony od 
1926 r. zapoznaje nas z sytuacją: 

W dniu 1 marca dostaliśmy 
cownicy fizyczni wymówienie. 


gdzie $ê- 
Zdzi- 
tutaj, a 


pracow- 


zySzy 


iÇ się 


wszyscy pra- 
nam 
należność i niedopuszczono. więcej do pracy, 
zastępując nas, starych ch ro- 
hotników — Niemcami, pracownikami wyrzu- 
conymi w swoim czasie za złodziejstwo i sy- 
nami okolicznych gospodarzy posiadającymi 
własne 30-morfowe gospodarstwa. 


zapłacono 


wypróbow: 


ny 


Tow. Tomczyk opowiada nam, już z chwi- 


lą wypędzenia okupanta robotnicy pilnowali 
wszystkiego. przed szabrem, Lecz dyrekcja 


Ubezpieczalni Społecznej w Łodzi mianowała 
intendentem sanatorium Stanisława Panka 
człowieka, który wysługiwał się Niemcom. 
terwencje robotników w dyrekcji Ub: 
w Związku Zawodowym Ub. Społ. nie dały 
żadnego rezultatu. Rozziuchwalony Panek za- 
czął gospodarować w sanatorium. jak we wła- 
snym majątku. Dalsze meldunki na drodze 
służbowej i związkowej nie odnosiły skutku. 
Robotnicy pokazwią nam zebrań i 
kopie wystosowanych listów. 


In- 
Społ. i 


protokóły 


W międzyczasie Panek porobił szereg na- 
dużyć ż drzewem, wywiózł trzy rowery Za- 
brane pracownikom, którzy używali ich dla 
celów służbowych, poniemieckie maszyny do 
szycia i do pisania również gdzieś znikły, i 


wiele innych tp. Mimo stałych meldunków na 


Panka dopiero w distopadzie ub. r. dyrekcja 
Ub. Społ. ustnęła go z zajmowanego stano 
wiska, nie oddając jednak sprawy do prokura 


tora, lecz przesuwając go na inne stanowisko 
Po usunięciu Panka robotnicy 
intensywnej pracy z zapałem. 


salą! tow. S. „Nic nie było dla 


wzieli się do 
Miejsce 
nas za trudne 


iego 


rre 38 ROL 


\ JED 


nie mogą korzystać 


rzucała kłody pod nogi uczciwie i z oddaniem 
pracującego człowieka. 

Wszelkie postulaty tow, S z góry były od- 

rzucane, tak, że nie chcąc przyjmować wspól- 
odpowiedzialności, tow. S.„ po licznych pró- 
bach nawiązania współpracy z dyrekcią zre- 
zygnował ze swego stanowiska, co jest z nál- 
większą szkodą dla sprawy społecznej i ubez- 
pieczonych, 
S: zwró- 
cił się do dyrekcji z prośbą o pozwolenie zor- 
Dyrekcja bez żadnych 
odpowiedziała odmownie, 


Korzystając z wolnego lokalu tow. 


zanizowania 
motywów 


świetlicy. 


AK PRAWDZI 


sanatorium w Tuszynka 


W E"""Frua NE... TOD JAR =" i. LUB 4 <JER" at" CHA HF mamą dac = e > 


HYEN ZY 


——. z AE 


prawa ich odpracowania. Na miejsce odpra- 


wionych weszli Niemcy. 


Ob. Bartoszewicz na pytanie, na jakich 
warunkach będę mógł wrócić do pracy, od- 
powiedział mi, — mówi tow. Sołtysiak, — 


abym wystąpił z partii i abym odwołał moje 


zeznania przeciwko Pankowi i o stosunkach 
tu panujących. Oczywiście odmówiłem. Na 


nasze miejsca przyjmuje się wyrzuconych w 


czasie za krądzież szkła całą rodzinę 


swoim 


ibrowników, rodzinę Nastalek, 
jrzy wykradli rzeczy z sanatorium. Zloży- 
lliśmy o tym wszystkim sprawozdanie zarów- 


MA: EEN : , |no do Zw, Zawodowego w Centrali jak i dro- 
Mimió wszystko świetlicę  żorganizowaliś- gą partyjną. I to, że możemy dzisiaj rozma- 
bas Dzięki pracy tow. S. koło nasze stało wiać tu w pie, to tylko owog wystąpie- 
się głównym ośrodkiem myśli politycznej nia komisji specjalnej, Wczoraj otworzył nam 
saa OD Na 22 pracowników koło skupia świetlicę przewodniczący tej komisji tow. Ma- 
w swych szeregach 14-tu, a deklaracje dal- dej. Nareszcie sprawa ta będzie rozwiązana. 
szych zna$dują się w komitecie w Tuszynie. Panek już dziś prawdopodobnie siedzi za krat- 
Na miejsce tow. S. przyszedł! ob. Bartosze- | kami. 
wicz. Z miejsca wali się cały dorobek. Pierw- Nas wprawdzie jeszcze do pracy nie do- 
sze PATA to zamknięcie świetlicy, Na- | puszczają, ale będziemy wal aż do zwy- 
stępnie bez żadnego powodu wszystkim nam |cięstwa — mówią zebrani tow. Tomczyk, Sol- 
22, zatrudnionym robotnikom wymówiono pra- |tysiak, Adamczyk, Pilarczyk i Czaja. 
cę wypłacając z góry za dwa tygodnie bez J. Sawicki 
O 
UMraGai ma noc | za 
wese z calego krait 
AKCJA POMOCY DLA POWODZIAN POGRZEB OFIAR SKRYTOBÓJCZEGO MORDU 


W WOJ. PO 
W związku z klęs 


MORSKIM, 
4 powodzi w woj. po- 
morskim, wywołana przez zatory lodowe na 
Wiśle, podjęta została szeroka akcja pomocy 
dla ludności dotkniętej powodzią. Pierwsze z 
pomocą pośŚpieszyło Ministerstwo Pracy i O- 
pieki Społecznej, asygnując milion złotych ł 
delegując na miejsce swego pełno "mocnika, 
który zwiedził tereny nawiedzone powodzią | 
zbadał potrzeby ludności. Zniszczenia powo- 
dziowe ciągną się od Chełmna po Grudziądz. 
Kuchnie wydaja posiłki i chleb bez przer- 
wy. Jednocześnie przydzielono dla powodzian 
z magazynów UNRRA 25 bel odzieży, 14 kar- 
tonów o rozmaitej zawartości odzieżowej oraz 
5 worków obuwia. Nadto ludność powiatu 
kutek podję- 


niedotkniętego powodzią — na s 
tej przez województwo i starostwo inicjatywy 
rozwija bardzo szeroką akcję pomocy dla po- 
wodzian. Pomóc ta wyraża się przede wszyst- 
kim w postaci artykułów rolnych. 


„ŚWIĘTO OŚWIATY”. 
W dniu 20 ma 


rca odbyło się z inic jatywy 
Prezyd ki 


ium Rady Książ pod przewodnictwem 
Oświaty, zebranie przedstawicieli or- 

społe znych, celem omówienia 
Oświaty”. Na zebraniu tym postano- 
a) wystąpić do Rady Ministrów z pro= 
pozycją uchwały o ustanowieniu „Święta OŚ- 
wiaty” 1—3 m b) powołać do życia Oby- 
watelski Komite „Świeta Oświaty” 


ministra 

ganizacji 
„Święta 

wiono: 


HEJNAŁ 


Bv sądu 
konkursowego, mającego za zadanie wybrania 
heinału miasta Bydgoszczy. Jury konkursu wy- 
brało spośród nadesłanych 29 prac trzy naj- 

rozpatrzenia. 


MIASTA BYDGOSZCZY. 


w s 


TOsZ 


1 
c 


zy odbyło się posiedzenie 


lepste kompozycje do ścisłego 
Na powtórnym posiedzeniu sądu konkursowe- 


W RYRNIKU. 

W dniu 23 marca br. odbył się w 
pogrzeb ofiar skrytobójczego mordu, 
nego ña osobach: Augusta Buchalika 
retarza Powiatowego Komitetu PPS w 
ku oraz Stanisława Ćwik ciego, 
riusza Urzędu Bezpieczeństwa 
Rybniku. Pogrzeb zamordowanych stał się 
wielką manifestacją Świata pracy, który zde- 
cydowanie potępił bratobójcze mordy. dokony- 
wane na najlepszych synach ziemi Śląsk 
browskiej. 
CMENTARZ ż¢ 


Rybni- 
funkcjona- 
Publicznego w 


o-d ą- 


ŁNIERZY ARMII CZERWONEJ 
W SOPOCIE. 


Z in ywy Zarządu Miejskiego w Sopo- 
cie przystąpiono do urządzenia cmentarza 
wojskowego dla połegłych Żołnierzy Armii 


Czerwonej w walce o wyzwolenie Sopot. Uro- 
czystość otwarcia tego cmentarza odbędzie się 
z początkiem kwietnia; Rozpoczęto już ekshu- 
mącje zwłok poległych żołnierzy, których gro- 
by znajdowały się dotychczas w różnych oko- 
miast. 
NADUŻYCIA W SOSNOWCU 
Delegatura Specjalnej Komisji dla wykry- 
wania nadużyć w Katowicach wpadła na trop 
nadużyć, popełnionych przez Tymcza 
rząd Państwowy Mienia Opuszczonego w So- 
snowcu. Í 


licach 


W zwie uz z da 1 towa Ów dj imen- 
ze składów poniemieckich i hurto- 
inowcu, niejaka Melania Elimatzew- 
iła poważną ilość towarów w husto 

ad milion złotych. 
Ww c ehrowadzań? ych przez 
Komisję Sq zało się, że zakupiony 


towar sprzedawano po cenach Sztywnych, 
miast po cenach komercyjnych, które 
sprzedaży obowiazułaą ae Straty poniesione 


przez Skarb. Państwa. sżnie obliczone, się- 


za- 
przy 


i g i ść ja ki Y / złoty. 

| za ciężkie — mówi tow. Tomczyk. — Cóż go wybrana została kompozycja kompozytora | «aja kilku milionów złotych j 
kiedy d kat UB. Sook, któ ; ; bydgoskiego Konrada Pałubińskiego, Zwyciez- Hurtownie i kilka klerów zh właś- 
4 c r A e , ` Å a 
y dyrekcja . Spol, która do tei nory|ca konkursu otrzymał nagrodę w kwocie 5.000 | cicielami byli krewni Klimasze RA — ópie- 

patrzyła przez palce na postępowanie Panka, | złotych. zętowano. 
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f p m parcia. | podczas, gdy znalazły się sale na 

wr, 


100.000 d 


czeka 


Jednym z najbardziej aktaalnych, a dotych: 
czas miemal zaniedbanych zagadnień w Pot- 
sce była i jest sprawa teatru dla dzieci Moż- 
na powiedzieć, że teatr tego rodzaju da nie* 
dawna nie istniał, a wiekszość powojennych 
imprez daleka jest od idealu. Przed wojną 
próby stworzenia teatru dla dzieci szły po 
linii najmniejs rrakter 
dorywczy, m na 
zysk impresariów. Brak reżyserów, autorów 
straszliwie niski poziom repertuaru sprawia- 
ty. że przedstawienia były na nai zwm no- 
ziomie: 


Ta. 


Z 


żego oporu, mając c! 


obliczony przede wszystk 


iniżS 


renha Ke 


ze 


wprawdzie 
zdołano się 


Obecnie sytuacja 
ma lepsze, lecz nie 
starych nałogów. Twórcy widow 
ią się podejść do psychologii dziecka r 
sposobu patrzenia na świat, lecz w dalsz 
cietu łonami. Dobre i złe dzieci, 
wróżki 4 czarown bezludrtie wyspy, doku- 
cziiw» mtacochy oraz idealne kopciuszki, słów 
irytujace starszych, a „dziecku 


zm! 


wyłec 
ich 


zyć 


stara” 


jego 


nie 


operują szak 


icz, 


wem banaly, 


daiace tylko zawód ł tematy do drwin. Nie 
naicży bowiem zapominać, że dziecko mą 
niesiychanie roz ely kryty Ti własne 
spoirzene ra życie i teatr fr wszystkim 
o tri sfrony rowiwtdśny r t da miło” 
d“ san Wid Ai 

Teatr dla dzieci za granicą w Czechosto- 


wacji, Francji, Belgi} iest oddawna iuż Spec'l nie odpowiedniego subsydium nie znajdują po*| swój teGir. 


roh otniczych | 


mma zawoj teatr 


1 dzialem postawionym na bar- 
dzo wysokim poziomie. W Związku: Radzieckim 
wciagnął do pracy najlepszych reżyserów, ak- 


rozmaite scenki rewiowe o bardzo oroblema= 


tycznym poziomie artystycznym, wszelkie wy” 
siiki ludzi dobrej woli rozbijają się o brak 
własnej sceny, Od kwie zeszłego roku po- 


wsiglo w Łodzi 
kowych, które | 


pięć tedtrów dzieciecych i lal- 
no ciężkich borykaniach z biu- 


forów, dekoratorów i pisarzy — n nas wycho-|rokratycznym niezrozumiemem i brakiem po- 
dzi zaledwie z pieluszek i stawiu pierwsze | mocy, nrzestalv *. Powołany z inicjatywy 
kroki, nie mając zupełnie ze strony właści: | Mim. Kultury i teatr Bajka, mający 
nych czynników należytej pomocy material-| wszelkie dane, aby przygarnąć dziatwę łódz= 
nej: ką, też musial wkrótce zawieść swoją dzia- 
A pole do działania jest olbrzymie. Teatr 0056 We mając 
bowiem jest mie mniej ważnym wychowawcą ch miast do teatru dla dziec! 
jak szkoła, gdyż rozwija w dziecku przede) ; zupelnie inny.  Zrujnowana 
wszystkim zainteresowania estetyczne: ŻYWE iiiar > mająca stokroć wieksze wydatki 
stowo najsilniej zapada w duszę, daje mate” i ciężary od Łodzi, zrozumiała potrzebe tego 
riat do przeżywania i przemyślenia, z tego rodzaja placówki artystycznej i znałazła w 
eaa materiał musi być w najlepszym ga- oroin. kołem AI O MaW 
++, eal i teatr marionetek mieści się w 
Weźmy joko klasyczny „ przykład Łódź, futra. mialsbizco, mald. aby. da 
największe dziéś.w Polsce miasto, mające nai-| 5 p s 
większe możliwości do utrzymania teatru dla| Bydgoszcz, Lublin, Kraków, Katowice, a 
Pr -y dzieci robotniczych|nawet zniszczony niemal w 60 procentach 
i pracującej napróżno czeka na| Riatystok. 
BRO REC Sprawą stałego teatru dla dzieci wimy 
Dorywcze gwieNėc są półśrod: | zająć się znaczńtić cj, miż dotąd, 
kami, nie wynpelniającymi pac tuhi w| parti ET AP OAOA RAE 
źyciu kulturalnym. Sprawa teatru dla dzieci - x 
jest dziwnie pe macoszemu traktawana sd mod: SWE Na nich bowiem 
dzi. Dla miasta problem ten nie istnieje zu-| W dużej mierze ciąży lo pułące. zagadniëne 
netnic. Kolatania o lokat, jak również udziele* | Przeszło sto tysięcy dzieci łódzkich czekń na 
4 
> 


E Wiad 


sowy Za-| 


Nr 87 


Wieczór autorski 
ysława Broniewskiego 


LE 
Dnia 24 marca przy szczelnie wypełnionej 
„ali Domu Propagandy R, przy mw. Piotrkow- 
skiej ibył się wiecą Norski Władysla* 
wa Broniewskiego — Różnica poety robo* 
iniczego. 


Poeta często uzupełniał utwory swe *rótkte 


mi komentarzami oraz żartobliwymi dygre* 
siami. | 

W pierwszej cześci recytowa! Broniewski 
wiersze swe pisane na emigracji, po r. 1939. 


Utwory te, nabrzmiałe żalem po ntracić niepo* 
dłegiości i tęsknotą gorącą za krajem, nagro- 
dzone zostaly okłaskami audytorium. 


W części drugiej autor sięgnął do dawniej* 
1 


szego repertuaru. Utwory: „Pionierom”, 
„Łódź”, „Elegia o śmierci Ludwika Waryń* 
skiego”,. „Księżyc z ulicy Pawiej”, „Lekka 


Atletyka”, poświecone są, jak wiadomo, walce 
rew ofucyjmej klasy robotniczej Polski: w latach 
Niektóre z nich recytował 
Broniewski na prośbę słuchaczy. Dwa spośród 
recytowanych wierszy poświęcone byty walce 
ludu hiszpańskiego z faszyzmem. 


przedwojennych 


Jeden z nich pte „No passaran — nie przej- 

da” komemtowal poeta mówiąc, że aczkolwiek 
faszyści w Hiszparłi przeszli, to jednak będą 
musieli wrócić. 
Druga część programu spotkała się z feszcze 
publiczności. Na zakoń: 
czenie na cześć poety 
i gorąco dziękowali ma za mile chwile. 


większymi owacjami 


zebrami wznieśli okrzyk 


Zapytany nrzez naszegn wsndłpracownika 

> plany na przyszłość, znakomity noela od- 
Izial: 

— W życiu poety są różne okresy, okresy 


wzmożonej twórczości 1 okresy 


pewregn wy» 
czekiwania. Muszę stwierdzić, że jestem w 
Polsce dopiero czwarty miesłąc. Po tylu la* 
tach nieobecności w kraju czuję słę leszcze 
trochę nieswojo w nowej atmosf "ze i po pro- 
sta jeszcze niezupełnie oprzytomnialem. Miesze 
jak to się mówi, 
gle mam cały 
niezadiugo 


kam w Łodzi: Na razie 


żyje, 


z kapitalu mojej przeszłości, 


szereg projektów, które chyba aż 


zrem 


Żegnamy poetę, życząc mu dalszej owoc" 


nei pracy dla dobra i pożytku:mas pracują” 
cych. 
Należałoby życzyć sobie, ażeby łego roe 


dzaju imprezy, popularyzujące poezje robotni* 
czą, odbywały się częściej na terenie naszego 
miasta i to w szerszych ramach, aniżeli osta 
tnia, Łódź ma w tej mierze jeszcze przedwo- 
jenne tradycje, 

L. 


— oram mmer: wea 
Kacik rol ik 
(acik rolnika 
KONFERENCJA ZIELARSKA. 
W ramach Ogólnopolskiego Kursu Zielar- 


jo, poświętonego głównie uprawie roślin 
leczniczych, odbyła się w Zakopanem konfe- 


rencja Inspektorów Zjelarstwa przy Tzbhach 
Rolniczych. 
Tematem konferencji było szczegółowe 


omówienie: planu produkcji roślin 
1945 


eczniczych 


na rok 


rozdzielenie 
nasion i 


dziko 


między 
twa. zapasów sadzonek, 


zbioru roślin 


drobnych 


rosnących. 


»w przypraw 


oqgródk wo 


przy Kołach Gospodarstwa W 
t anie uprawy 
ach ogólno 


"WP rww 


GŁOS ROBOTNICZY 


RA ZEN ZZZZ ZZ z cd z c 


OBWIESZCZENIE 
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K ina H ogr i | 
„POLONIA“ (Piotrkowska Nr. 69) Przetarg wizja aniczony 
A aklad ezpieczeń Społecznych w War- 
AA. LORD A ; szawie z tytnczasową siedzibą w Łodzi ogła- 
„ECZA (ul. Piotrkowska 106) |sza niniejszym przetarg nieograniczony na do- 
„SZARY LORD". stawę 20 ton papieru piśmiennego 60 g w ar- 
„WISŁA“ (Przejazd 1) . ADRIA" kuszach formatu 61 x86 om. 


ul. Marszałka Stalina 1) — „TRZECH 
PRZYJACIÓŁ“ Nadprogram: '"TA- 
JĄCA BOMBA V. I“ 

„BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„ROBIN HOOD“, 

„GDYNIA*. (Przejazd 2) „NIEWI. 
DZIALNY WRÓG“, 


„STYLOWY“ ' (Kilińskiego 128) — 
„SZOLONY LOTNIK“, | 
„WŁÓRNIARZ* (Zawadzka 16) | 
Amerykański film sensacyjny „STRZE 

LEC Z BENGALI”, 

„HEL“ (Legionów 2) 

„CHŁOPIEC Z NASZEGO MIASTA” 
„ROBOTNIK“ (ul %ilńskiego 178) 
„SERCE I SZPADA”, 
sPRZANW N” (Żeromskiego 

14-76) „SIÓDME NIEBO“ 

„TATRY“ (Sienkiewicza 40) -- MA- 
NEWRY MIŁOSNE“. 

„REKORD“ (ul. Rzgowska 2) — 
Wspaniały film muzyczny — „MUZY-| 
KA I MIŁOŚĆ” 

„BAJKA tF wi 
„SKRZYDLATY DOROŻKARZ* 

„WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„KIEDY. JESTES ZAKOCHANA”. 

ROMA“ ('Rzeowska, 84) 
„KURHAŃ MAŁACHOWSKI" 


31) 


ZACHĘTA" (ul. Zgierska 26) — 
„ZNACHOR:. 
„MU7%A * 'Ruda Pabianicka) — 


„ZNACHOR:*, 

Początek seansów w dni powszed- 
mie o godz. 16, 18, 20 — W niedziele i 
Święta o godz. 12, 14, 16, 18 20 
ZMIANA GODZIN ROZPOCZĘCIA SEANSÓW 

W KINACH „POLONIA“ I „TĘCZA“ 

„Poloniia” rozpoczyna obecnie seanse: 
wdni powszednie o godz, 15, 17.30 i 18. w 
sobote, niedziele i świeta od odz. 12.30, 
1415, 17,30 i 20, 

Kino „Tęcza” rozpoczyna seanse: w dni 
powszednie od godz, 15.30, 18.20 i 20.30 

W niedzielę i święta od godz 13. 15.30 
18, 20.30. í 
p edh 


PT. KLIENCI KOMISOWI 
1 Zarząd Spożywożej Spółdziełni Pra- 
cowników Miejskich zawiadamia P.T. 
Klijentelę, że z dniem i-go kwietnia br. 
zostaje zlikwidowany dział komisowy 
w sklepach naszej Spóldzielni przy ul, 

| Piotrkowskie: 53 i 111. Osoby posiadają 
ce jakiekolwiek przedmioty w sprzede- 
ży komisowiej, proszone są o zgłoszenie 
się po odbiór tychże w terminie naj- 
później do dmia 15 kwietnia rb. Po tym 
terminie rzeczy  nieodebrame zustaną, 
zgodnie z przepisami prawa, zdepono- 
wane, 


nie wyleczy się. 


M Lekarze MAW 
Dr. med. E. MIKULICZ 


lekarz-dentysta ze Lwówa, specjalista w le- 
czeniu chorób dziąseł i jamy ustnej, ulica Za- 
wadzka t7, tel, 144-45. 


Dr. MIECZYSŁAW KOWALSKI 


specjalista chorób skórnych i wenerycz- 
nych przyjmuje 8—10 3—6 Al I-go Maja 3. 


Dr med. WIKTOR PIESKOW z Wilna — -cho- 
roby nerwowe i wewnętrzne (przemiany ma- 
terii) — ordymuje obecnie: ul. Zawadzka 6, m. 
7, tel. 138-81, godz. 3—5. 
DR S. ŻURAKOWSKI (z Warszawy) Specja- 
lista chorób skórnych wenerycznych i moczo- 
płciowych przyjmuje. Łódź. Piotrkowską 33, 
godz 12-1 i 3-6 


DR. ZOFIA SKONIECZKA, lekarz szpitala „Ko 


chanówka*. spec. chorób nerwowych przyjmu 
ie £6 nl Piotrkowska 16, 

DR RATAJ_Żurakowska z Warszawy spe- 
cjalistka chorób skórnych, wenervr"-""h 
u koblet Kosmetyka '--gka. Piotrkow. 
ska Nr 3%, -- Godz. 11 — 143-—5 


« ofierowanie rracy III 


PRACOWNIKÓW z wykształceniem technicz- 
nym: fa stanowiska w Centrali i na prowincji 
pośzikyje Powszechny Zakład Ubezpieczeń 
Wzajemnych. Zgłoszenia z życiorysem i re- 


ferericjami kierować do Dyrekcji PZUW Łódź, | Koniekcji Dzięciacei „DZIDZE* ul 


Al. Kościnszki 57. 


10.000 zł. nagrody 


otrzyma każdy, kto udowodni, że maścią od świerzbu firmy 


„VALOR 
Wyłączna sprzedaż, Łódź, Cegielniana 25 


L. RÓŻNIECKI, tel. 152-05. 


P> ii 
ENI 
Alur h Sirah 3 


Oferty mogą być Składane również na czę- 
ściową dostawę. 

W- ofercie należy podać ceny za 1 kg loco 
skład ZUS w Łodzi ul. Pomorska Nr 137. Do 
oferty należy dołączyć wzór papieru w całym 
arkitszu. 


Oferty należy składać w zalakowanych ko- 
pertach z napisem „Oferta na dostawę 20 ton 
papieru“ do Wydziału Gospodarczego w Ło- 
dzi ul. Zachodnia Nr 57, | 

Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie dnia 10 
kwietnia 1946 r. o godz. 10. 

Wadium do przetargu ustala się w wyso- | 
kości zł. 30.000 w gotówce; które należy wpla- 
cić do kasy ZUS Łódź, tl. Roosevelta 18. 
Kwit na wpłacone wadium należy dołączyć do 


oferty. | 


(e) AB 


| 


W przętargu mogą brać udział tylk 
zarejestrowane. 

Oferty nieodpowiadające powyższym wy- 
maganiom rozpatrywane nie będą. 


Zaklad Ubezpieczeń Spolecznych zastrze- | 


|ga sobie prawo unieważnienia przetargu bez | 


podania przyczyn i ponoszenia jakichkolwiek | 

odszkodowań, prawo częściowego skorzysta-, 

nia z oferty, prawo wyboru dostawcy bez 

wzgledu na ceny oraz prawo uznania, że prze- 
targ nie dał dodatniego wyniku. 

Zakład Ubezpieczeń Społecznych, 

w Warszawie z tymcz. siedzibą w Łodzi 


Obwieszczenie 


Podaję do publicznej wiadomości, że na 
podstawie art. 6 Dekretu z dnia 26 paździer- 
nika 1945 roku o rozbiórce i naprawie budyn- 
ków zniszczonych i uszkodzonych w skutek 
woiny (Dz. U. R. P. Nr 50, poz. 281) budynki 
i mieszkania zniszczone na terenie m. Łodzi 
w skutek wojny, a w szczególności położone 
na terenie b. ghetta, doprowadzone po dmit 
21 listopada 1945 roku przez użytkowników 
względnie instytucje i osoby, którym te bu- 
dymki przydzielono, do stanu używalności, nie 
podlegalą ograniczesłom, przewidzianym w De 
krecie z dnia 21 grudnia 1945 roku o publicz- 


U. R. P. Nr 4/46, poz. 27). 
Łódź, dmia 27 marca 1946 roku. 
Prezydent m. Łodzi 


(Z) Kazimierz Mijal 


Znana Warszawska wytwórnia bielizny 
K BALARY 


Posiada na składzie duży wybór bieli: 
zny męskiej oraz przyjmuje stalunki z 
powierzenych materiałów na miarę, — 


Łódź, Piotrkowska 15-4, tel. 222-67. 


RETUSZER (KA) 


poszukiwani (siła pierw- 


szorzędna) na dobrych warunkach, Zakład 
śotograłiczny A. Piotrowski, Łódź, Plac 


Wolności Nr 6. 


POSZUKUJE 2 robotników (ce) wykwaliti_ 
kowanych ma ręczne okrągłe skarpatkowe 
maszyny Legionów 25/3 


POŃCZOSZARKA na maszynę sameczkową 
(14) potrzebna. Wiadomość 
129 sklep H, Burno. 


Piotrkowska 


ERAWACIAREA zdolna potrzebna. Wytwó! 
mia Krawatów. Narutowicza 41. 


POSZUKUJE się: majstrów tkackich, "kaczy, 
snowaczy, przewleksesy i pomocników 
Fabryka Wyrobów  —Włókiennienych Hirsz- 
berg i Birnbaum Łódź, ul. Wodna 23, 

[MNI Poszukiwanie precv [III 
ZDEMOBILIZOWANY szofer _ mechanik 


z 


ditugoletnią praktyką, poszukuje pracy. Zna 
jommość wszystkich marek. Oferty do „Gło- 
su Robot." sub „Zdemobiliżowany”. 


MKM Róża” - TAN 
KTO WIE coośkolwiek o losie Tomczyk Bo. 
gusławy ur. 4.4.-1928 r, która wyszła z do 
mu 13.1..45 r. i nie wrociła, zam. w Sędzi. 
szowie Mip. pow. Dębica, Pro 
podanie wiadomości adresem: 
Cegielniana 6 firma „Astra“ Tomozv 


” 
z 


ony jest 


r 


pod 


| póz. 49 i Dz. U. R. P. Nr 12, poz. 63) i w 


nei gospodarce lokalami i kontroli najmu (Dz. | 


KSIĘGARNIA „OŚWIATA” 


Prezydenta sn. Łodzi l 

Podaję do powszechnej wiadomości i Ści- 
stego przestrzegania rozporządzenia Prezesa 
Rady Ministrów z dnia 9 marca 1946 r., ogło- 
szonego w Nr 4 Dziennika Świadczeń Rzeczo- 
wych z 11 marca 1946 r. pod poz. 13, w spra- 
wie unormowania obrotu mięsem, wędlinami i 
innymi wyrobami wędliniarskimi oraz zaor- 
malizowanego wyrobu wędlin i innych wyro- 
bów wędliniarskich. 

„Na podstawie art. 3 dekretu Polskiego Ko 
mitetu Wyzwolenia Narodowego z dnia 5 paź- 
dziernika 1944 r. o zwalczaniu spekulacji I li- 
chwy wojennej, zmienionego dekretem PKWN 
ż dnia 20 listopada 1944 r. (Dz. U. R. P. Nr 9, 


związku z koniecznością uńormowania spoży= 
cia mięsa, wędlin i mnych wyrobów wędliniar 
skich, w celu zwiększenia ilości tłuszczów nie- 
przerobionych zarządza się na okres przejścio- 
wy co następuje: 

$ 1. (1) Mięso, pochodzące z uboju zwie- 
rząt rzeżnych, przeznaczone do sprzedaży lub 
innego obrotu dla spożycia, może być sprze- 
dawane w miejscach obrotu i sprzedaży mię= 
sa, którymi są wyłącznie: 

1. hałe mięsne (hurt), 

2. sklepy rzeźnicze (jatki), 

3. sklepy (jatki) z mięsem końskim, 

4, tanie jatki, 

(2) Zezwala się w miejscach sprzedaży mię 
sa na sprzedaż dziczyzny w kawałkach i bi- 
tego ptactwa oskubanego. 

§ 2. (1) Wyrób wędlin oraz innych wyro- 
bów wędłiniarskich, wymienionych w $ 5 i 


kiełbasa popularna o zawartości 
kiełbasa zwyczajna o zawartości 
kielbasa krakowska o zawartości 
kielbasa serdelowa o zawartości 
kiełbasa metka o zawartości 
kielbasa mortadela i parówki o zaw. 
Kiszka podgardlana o zawartości 


kiszka wątrobiana o zawartości 


kiszka kaszana o zawartości 
sałceson włoski o zawartości 
Salceson krwisty o zawartości 
boczek wędzony 


słonina wędzona 
szynki 
polędwica 


$ 6. (1) Warunki, na jakich dozwolony jest 
obrót i wprowadzenie w obrót dla spożycia 
mięsa, wędlin, wyrobów wędliniarskich oraz 
warunki, jakim muszą odpowiadać wytwarza- 
nie wędlin i miejsca sprzedaży wszystkich po- 
wyższych artykułów, określa Rozporządzenie 
Ministra Opieki Społecznej z dn. 10 grudnia 
1936 r. wydane w porozumieniu z Ministrem 
Rolnictwa i Reform Rolnych i Ministrem Prze- 
mysłu i Handlu o dozorze nad mięsem i prze- 
tworami mięsnymi (Dz. U. R. P. Nr 92, poz. 
643), ieżeli przepisy niniejszego rozporządze- 
nia nie stanowią inaczej). 

(2) Obrót wędlinami i innymi wyrobami wę 
dliniarskimi, przeznaczonymi dla spożycia, 0- 
raz mięsem zwierząt rzeźnych, dziczyzną w ka 
wałkach oraz bitym ptactwem oskubanym w 
handlu okrężnym na drogach, ulicach, podwó- 
rzach, po domach i lokalach publicznych oraz 
prywatnych, jak również handel tymi produk- 
tami na targowiskach, rynkach, straganach i 
kioskach ulicznych jest wzbroniony za wyijąt- 
kiem wypadków przewidzianych w § 40 (2) 
wyżej powołanego rozporządzenia. 

5 7. (1) Winni naruszenia przepisów niniej- 
szego rozporządzenia będą karani w myśl art. 


OKULARY — Warsztat optyczny. Łódź, No- 
womiejska 3. * 


HNUSYTÓWNĘ Marię , Buch Alinę, Messów- 
nę Zofię prosi o wiadomość Lubelska, Łódź 
Kilińskiego 82 m. 12. 


przeznaczonych do sprzedaży lub innego obró* 
tu dla spożycia, odbywać się może w wy» 
twórniach wędlińiarskich lub wytwórniach 
przetworów mięsnych. 

$ 3. (1) Wędliny oraz wyroby wędliniar= 
skie, wymienione w $ 5, przeznaczone do spo- 
Życia i znajdujące się w obrocie, muszą być 
przez wytwórców zaopatrzone wê własne 
plomby firmowe wytwórców niezależnie od te- 
go czy stanowią własny wyrób czy też obcy. 
(2) Na żądanie władz administracyjnych I 
rych organów kontrolnych dozoru nad 
mi żywności i przedmiotami użytku 
li Są Sprzedawcy wykazać się dó* 
wodami zakupu i pochodzenia posiadanych wë- 
dlin oraz innych wyrobów wędliniarskich. 

$ 4. (1) Zabrania się w okresie przeiścio+ 
wym wyrobu i obrotu następującymi rodzaja* 
mi wędlin i wyrobami wędliniarskimi: 

kiełbasa serbska, kielbasa moskiewska, kieł 
basa tyrolska, kielbasa litewska, kiełbasa kró- 
lewska, kiełbasa węgierska, kielbasa krakow. 
sucha, kiełbasa jałowcowa, kiełbasa krajana 
sttcha, kiełbasa krajana surowa, kiełbasa wijs 
ska sucha, kiełbaski dwudziesiątki, kiełbaski 
dziesiątki, kiełbaski piątki, rolada ozorowa, ro- 
lada z prosięcja, rolada francuska, rolada ryj- 
kowa, rolada figowa, salami włoskie, salami 
węgierskie, salami niemieckie, polędwica łoso= 
siowa, słonina węgierska, boczek faszerowa- 
ny, schab pieczony, zyłlc. 

$5. Zezwala się na wytwarzanie oraz do- 
puszcza się do obrotu następujące rodzaje wę- 
dlin i wyrobów wędliniarskich o znacznej za- 
wartości składników odżywczych: 


wieprzow. tłuszczu wołowiny 
chudej 
70 proc. 5 proc. 25 proc. 
65 proc. 25 proc. 10 proc. 
90 proc. 5 proc. 5 proc. 
55 proc. 30 proc. 15 proc 
90 proc. 5 proc. 5 proc. 
90 proc. 5 proc. 5 proc. 


(wołowe kałduny, wątroba, głowizna, nogt 
kasza) 
(wątroby, kasza, 20 proc. tłuszczu twarde- 
go z karków nietopnistych). 
(kasza, krew, produkty poubojowe) 
(krew, glowizna, skórki, nóżki, ozorki, serca) 
r» n " " 
wygląd i jakość zwyczajna — handlowa bez 
domieszek 
wygląd i jakość 
domieszek 
wygląd i iakość 
domieszek 
wygląd i jakość 
domieszek 
11 dekretu Polskiego Komitetu Wyzwolenia Na 
rodowego z dn. 25 października 1944 r. o zwal 
czaniu spekulacii i lichwy wojennej, zmienio- 
nego dekretem PKWN z dn. 20 listopada 1944 
(Dz. U. R. P. Nr 9, poz. 49 i Dz. U. R. P. Nr 12, 
poz. 63) aresztem do 6-ciu miesięcy i grzyw= 
ną do 500.000 zł. lub jedną z tych kar. 

(2) Ponadto orzeka się przepadek przed- 
miotów wprowadzonych do obrotu zarówno w 
wytwórniach jak i miejscach sprzedaży wę- 
dlin, oraz u osób trudniących się puszczaniem 
wspomnianych przedmiotów w obrót i prze- 
znacza się je na wyżywienie reglamentowane 
ludności, 

(3) Orzeczenia karne władzy administra- 
cyinej będzie ogłoszone na koszt ukaranego w 
pismach i wywieszone na drzwiach wejścio- 
wych i w oknie wystawowym  przedsiębior= 
stwa. 

$ 8. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w 
życie z dniem ogłoszenia z mocą obowiązują= 
cą od dnia 20 marca 1946 r. 

PREZES RADY MINISTRÓW 
w/z Władysław Gomułka 

Łódź, dnia 25 marca 1946 r. 

Prezydent m. Łodzi K. Mijał 


zwyczajna — handlowa bez 
zwyczajna — handlowa bez 


zwyczajna — handlowa bez 


SPRZEDAM adapter ze wzmacniaczem, 
Nadaje się do świetlic, cukierni i tp, Piotr. 
kowska 145/20. 


„WVICTORIA* kiej kauczukkowy do dętek 


[NW Kupno i sprzedaż Wiii 


TRZY aparaty telefoniczne kupię, Kilińskie 
go 148 sklep galańteryjny od 15 — 18 


NACZYNIA kuchenne, miski, łyżki stołowe, 
może, latarki, parniki, wiadra ocynkowane, 
patelnie stalowe poleca Hurtownia, Łódź, 
Rzgowska 3, tel, 132-28. : 


SPRZEDAM 4-azwiową garderobę i łóżko. 
Pomorska 144/6. 


ŁÓŻKO białe szerokie z siatką i maszyma 
do szycia marki „Kasprzyckiego” do sprze 
dania. Wiadomość Kopernika 49 m. 10 od 
godz. 4 po poł, 


GUMĘ i materjały gorsetowe, kupuję. Wól- 


czańsika 235/7. 
KAPLINY, siożki damskie, kapelusze męs_ 
kie hurtowa sprzedaż, Andrzeja 25 tel. 


173-59. 


NIWELATORY-teodolity, mikroskopy — trój- 
nogi, sprzęt geodezyjny, Naprawia — kupuje 
warsztat optyczny — Łódź, Nowomiejska 3,— 


E ZĘ 


tel. 145-65. 


Piolrien" 182 
ażki z wszystkich dziedzin. Wielki 
św dla bibliotek*  Kupuiemy 


Å. 
DOSTAWCÓW -< z (tylko | | | 
w najwyższym gatunku) poszukuj Sklep | KUPUJEMY złom srebra (przedmioty używa- 
Piotricow |ne, monety) — płacimy najlepiej. Laborato- 


ska 174, 


ritm, Plac Wolności 2, m. 2, godz, 8—3 


let gy 2a zaliczeniem „Reklama* Piotrkow 
ska 
(NI obrone dokumenty lI 


SKRADZIONO pełnomocnictwo ma prowa- 
dzenie sklepu, dowód osobisty, kartę reje- 
etracyjną z RKU — Szczecinek, dowód za_ 
meldowania i kwity podatkowe, Kozieł 
Anatofiusz, Drawsk, Roli - Żymienskiego 13 
SKRADZIONO  palcówkę, legit. tramwajo- 
wą, książeczkę z Kasy Chorych, kartę na 
węgiel, kartkę wyrównawczą i 5 runktów 
Libiszewskiej Anny Targowa 29/8, 
ZGUBIONO kontrolkę żywnościową ze 
Spółdzielni  Spożyw. 1 legit. tramwajową 
Sobalskiego ‘Józefa, 

SERADZIONO palcówkę, kartę rozpoznaw. 
cza, legit tramwajową i legit. tmy „Spo- 
łem” Lewandowskiej Walerii Przędzalniana 
85. 

ZGUBIONO palcówikę Misiakiewicza Wac. 
ława, Łączna 2/3, 


SKRADZIONO palcówkę i dwie legitymacię 
tramwajowe  Grabozewskiego Stanisława, 
Napióskowskiego 94a, 

ZGUBIONO  palcówkę, legit. Zw, Zaw. i 
kartki żywnościowe Pipczyńskiej Zofii Na 
piórkowskiego 54/11. 

ZGUBIONO legit. szkolną” i legit. PWK. Ję- 


drzejak Aliny. Narutowieza 51/17. 


= 
Z 


ZGUBIONO palcówkę i legit. tramwajowa. 
Rzepkowskiego Józeia Grzybowa 14. 
ZGUBIONO torebkę, palcówkę, 3 karty żyw 
możciowe, węglowe i 600 zł. Proszę o 
zwmot dokumentów za wynagrodzeniem. 
Janina Malinowska Łódź _ Radodaoszoz Ju 
gielliońska 16. 


5 REŻ I 


a" 


€ r = | 
. c A Gi dis iay 
W lokalu przy ul. Roosevelta 17,| 


gdzie mieśc 
huje od tygo 
Przyczyną tego Si 
"polskie zawod! 
które odbędą 
Wielkanocne, 


iba „BS. Zryw pa- 
ożywienie. 
liżające się ogólno 
a | 4 z 

okserskie Zrywów,|! 
w Łodzi w 


łodzież trenuje 


i 
Sia 
2 


Święta | 


w in- 
nym końcu ta: a, w sali gimnazjum 
RTPD przy ul. Ce gielnianej, tutaj ob- 
raduje „szteb'. 

Jak pestepuje praca w nowopow= 
stałej placówce sportu robotniczego in 


formuje nas wiceprezes tow. Lempart, 
Przygotowania do ogi ólnopolś skich 
Zawodów bokserskich Zrywów są w 
pełnym toku. Od kilku dni rozpoczeliś 
my specjalną zaprawę dla zawodni- 
ków, która kierują Wożźniakiewicz 1 tre 
ner Pawlak 

— Popularny „Moryc“ pomimo nau 
ki (studiuje medycynę na Uniwersyte- 
cie Łódzkim) i pomimo tego że pracu- 
je zarobkowo, to jednak aby podciąg- 
nać swych kolegów, nie uchylił się od 
poświęcenia im swego tak b. osraniczo 
nego czasu, 

— Treningi przygotowawcze do ni 
strzostw odbywają się w każdy ponie 


działek, środe i piątek przy ul. Cegiel- 
nianej 26 w godzinach 18..20. 
Same i 


zawod 
Widzewskiej Manufaktury, tam 
odbywać się bedą bokserskie 


stwa Polski, 
O ile s ję żor””nizowania 
tych zawodów udało nam 
zać dzięki uży 
mówi tów, 


się rozwią- 
kaniu hali, o tyle — 
„empart — my poważ- 
ne kłopoty z mi KS. Zryw nie 
może w Łodzi znaleźć... boiska. Wyda- 
je to sie nieprawdopodobne 


ma 


piłkarza 


ale nieste 


ty tak jest, 
- Jednym z ni "lvyynych  za- | 
da” ma być umasowienie sportu wśród 


robotniczej Łodzi, a jak w takich wa- 
runkach możemy sprostać tym zada- 
niom? Czyniliśmy starania, o otrzyma 
ni terenu Helenowa. niestety pominie 
MHM WIAMPAMMAMMMMMMATAMMGAMAONONMAM 
Jutro na boisku Wimy 
raia Tramwaiarze z Przebojem 
W piatek o godz. 15.30 na boisku Wi 
my rozegrane zostanie ciekawe spotka- 
nie towarzy drużynami 
robotniczymi Tramwajarz, « klu- 


MAO 


Don 1iędz zy 


bem sportowym r zakładach byłej 
firmy Hoffrichter Pr: zebojem. 

Mecz ten bed generalnym trenin 
giem obydwu drużyn przed zbliżają- 
cvmi się rozgrywkami o <u'strzostwo 
KL B, 

URO SDE i TET EN E 


Scrostowanie 


Władz Akcyzy z 
niniejszym, że nasza 
159 „Głosu Robotni- 
v części artykuł pt. 
j , odnosząca się 
sprawujących kontrolę 
nie zupełnie odpowia- 


przy- 


lin” 


Pisaliśmy wówczas, że 

v ak cyzy został zatrzymany, 

gdy wynosił cukier i na skutek tego jego szef 
protestówał w dyrekcji fabry! i, że ośmielono 


się rewido jego urzednika, 
Stan fakty rezný byt nasłępujacy: 
Urzedi nik akcyzy znalazł w fabryce wo- 
10 kilo, przygotowany do 


uralnie skonfiskował ten cu- 
swego. biura, które znajdo- 
wato się w drugim budynku fabrycznym, To 
bylo w pierw ch jego urzędowania, 


kiedy urzedr i nie byli jeszcze zna“ 
ni na fabryce. Zatrz Ymany przez portiera 
akcyvzny mie ac się kim jest oddał cu- 


kier i poleci go do swego biura, Szef 


urzędnika zwodnię $ z par. 64 ustawy z dnia 
17VI 1928 r w sprawie wykonania rozporzą- 
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej o opo- 
dst! cukru — nie protestował, a zwró- 
cił uwa że urzędnicy akcyzy są 


czynnikiem kontrolnym i moga być z kolei 
kontrolowani tylko przez swoich zwierzchni- 
ków i to w wypadku uzasadnionego podej- 


rzenia, 
Ze swej strony możemy dodać, że urzęd- 
nicy akcyzy kampanii cukrowniczej w Dobrze- 


ty. Ołą, 4 
gdzie 
mistrzo- 


Sn SŁONIE „EBP PCA PE rp CA Z e A REZ EZ p w A 


GŁOS ROBOTNICZY 


gą 


to nas i 4 Bielżców oddano: ZRSS-owi, Z 
Kolei czyniliśmy starania o przydziele- 
nie nam boiska byłego Touring-Klubu. 
Niestety, gdy trzymiesięczne nasze sta- 
rania zostały przez Zarząd Miejski za- 
łatwione przychylnie, okazało się, że 
teren ten nie podlega komp stencji Za- 
rządu, gdyż jako własność poniemiecka 
podlega władzom panat owym.Musi- 
my znów rozpoczynać starania od po- 
czątku i wysyłać pismo w tej sprawie 
do Ministerstwa. 

A sezon trzeba by było 
poczynać. Zwraącaliśmy się w 


SPORTOWC 


WE 


już roz- 
sprawie 


„W 


AN 
nas CD a 


sSportoew cy KS z 
boiska do maca ale 
korzystać tylko 2 razy w tygodniu, W 
takich warunkach, nie możemy prowa- 
dzić racjonalnej pracy. 


możemy z niego 


Młodzież się 


zniechęca, ponieważ nie możemy jej 
dać tego, czego mają prawo od nas 
oczekiwać — kończy nasz rozmówca, 


Sprawa przydziałów boisk już od 
przy 


dłuższego czasu była poruszana nie tyl 
ko w prasie, ale i na zebraniach Miej- 


skiego Komitetu Wychowania Fizycz- 
nego i w rezultacie jeszcze do tej pory 
tego nie załatwiono. 

Czas już najwyższy na to! 


WĘGIERSCY 


chea przyjechać do Lodzi 


Jak się dowiadujemy zarząd ŁKS-u 
otrzymał pismo od Węgierskiego 
Towarzystwa im. Mickiewicza w spra- 
wie nawiązania stosunków sportowych 
ze sportowcami węgierskimi, 

Zarząd ŁKS-u postanowił skorzy. 
peis z propozycji i zaproponował Zor- 


ganizowanie meczu bokserskiego, 
paśniczego, oraz wizytę kilku lekkoatle 
tów. 


bami węgierskimi i dać odpowiedź 


za- 


Mickiewicza ma 
kontakt z klu- 
w 


Towarzystwo im. 
nawiązać w tej sprawie 


najbliższym czasie, 


(LTU AAAA WWAAAOWA KLONA AAEE NOAA EOT AAAA EA AAAA 


f >i 7 
Na "a 
| Ch jet / MG RG 
Wydział Aprowizacji i Handlu Zarządu 


Miejskiego w Łodzi podaje do wiadomości, że 
w miesiącu marcu br. zrealizowane będą na 
chleb następujące odcinki kart żywnościowych 
z miesiąca „marzec — kwiecień“ br. 

Chleb pszenno-razowy 96/6 w cenie zł. 2.15 
za 1 kg. Kat. „W“ na odcinek Nr 4, upraw- 
niający do nabycia 2 kg. chleba; Kat. II na 
odc. Nr 2, uprawn. do nabycia 2 kg. chleba; 
Kat. II na odc. Nr 2, uprawn. do nabycia 2 
kg. chleba; Kat. IR na odc. Nr 2, uprawn, do 
nabycia 2 kg. chleba; Kat. „Dz6” na odc. Nr.2 
uprawn. do nabycia 2 kg. chleba Kat. „Dz7— 
12" na odc. Nr 2, uprawn. do nabycia 2 kg. 
chleba. 

Na karty rodzinne „MK” Ministerstwa Ko- 
munikacji na miesiąc marzec br. zaopatrzone 
na odwrocie w pieczęć okrągłą Zarządu Miej- 
skiego w Łodzi wydawany będzie chłeb na 


ariki ży 


/wnościowe 


następujące odcinki: 

Chleb pszenno-razowy 96% w cenie zł. 2,15 
za 1 kg. Na karty pracownicze „MK” odcinek 
Nr 4, uprawniający do nabycia 2 kg. chleba; 
Na karty rodzinne „MK“ odcinek Nr 2, upraw- 
niający do nabycia 2 kg. chleba. 

Chleb żytni ciemny 96% w cenie zł. 1,30 
za 1 kg. Kat. „N* na odcinek Nr 2, uprawnia- 
jący do nabycia 2 kg. chleba 


Nafta na kartki 

Wydział Aprowizacji i Handiv Zarządu 
Miejskiego w Łodzi podaje do w'adomości, że 
w miesiącu kwietniu sprzedawana będzie nafta 
na karty naftowe bieżące w sklepach wiączo- 
nych dc miejskiej sieci rozdzię'czej, w cenie 
zł. 5.70 za t ltr. na następujące odcinki. 

Kat. Ni.—1, na odcinek Nr 4 po 1 litrze; 
Kat. NE—2, na odcinek Nr 4 po i litrze. 


Feats, 


TEATR W. P. 
Dziś o godz. 16 „Elektra” 
sprzedane, passe-partout nie ważne), o godz. 
akomitsza polska śpiewaczka Ewa Bán- 
drowska-Turska wystąpi z wielkim pożegnal- 
nym koncertem przed wyjazdem na sosdnne 
występy za granicę, W piątek i sobotę o godz 
19 „Elektra? J. Giraudoux w przekładzie Jaro- 
sława Iwaszkiewicza: 


TEATR POWSZECHNY TUR 

Codziennie o godz. 19, w niedzielę o godz 
15 i 19 „Marjtsz” Pagnola w reżyserii i z udzia- 
łem Aleksandra Zelwerowicza w popisowej roli 
Cezarego; W rolach Marjusza į Fanny dziś i 
jutro Andrzej Łapicki į Justyna Karpińska, W 
innych rolach: Horecka, Billing, Kaczmarski, 
Modrzewski, Pagowski. Fidler i inni. 


JUBILEUSZ 

WŁADYSŁAWA GRABOWSKIEGO 

We wtorek o godz. 19.15 wsTeatrze Wojska 
Polskiego odbędzje się uroczysty obchód jubi- 
leuszowy 40-lecia pracy scenicznej Władysława 
Grabowskiego. Na przedstawieniu jubileuszo- 
wym ,odegrana zostanie po raz pierwszy „Zem 
sta” Predry z udziałem jubiłata w roli Dy: ndal- 
skiego. W rolach Rejenta i Cześnika Józef Wę- 
grzyn j Jerzy Leszczyński, w innych rolach: 
Tymowska, Zarębińska. Bogucki ewovno, 
Dobrowołski, Pilarski, kc i Świderski. 


POŻEGNALNY | souc 

EWY BANIN SY SKTF 

W dniu siejszym poż 
komitsza jaka śpiewaczka Ewa 
Turska w wielkim koncercie arii operowych 
Będzie to ostatni występ śpiewaczki w Polsce 
przed wyjazdem 
py do Pary Londynie. Sztokhc 
i Moskwy, gdzie pierwszy koncert b 
5 kwietnia. Program dzisiejszego koncert 
knićjszyc 


(przedstawienie 


najzna- 


` 
egna Łódź 


nne -wystę- 
Belgradu 


TE 


oper: 


ch arii z 


B: 


Tosca, Madame 


neria, Traviata, Łucja z Lamern Li 
i Chamonix oraz piosenkę Caton z pe ry Casa- 
nova Różyckiego. Akompaniuje R Włady- 


sław Raczkow 
TEATR „SYRENA — Traugutta 1 


Bandrowska- 


spaunzugicea Ê SZéas laa 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
Daszyńskiego 34 


Codziennie o godz. 19.15 komedia „Ich 
zwoto” Gabryeli Zapolskiej z Mirą Zimińską 
w roli głównej Udział biora: Janina Macher- 
ska, Hanna Bielicka, Maria Kaniewska, Jan 
Kochanowicz, Ludwik Tatarski i Zdzisław Rel- 
ski. Reżyserował Erwin Axer. Kasa czynna co- 
dziennie od godz. 15-ej. 


F 


KOMEDII MUZYCZNEJ „ŁUTNIA” 
Piotrkowska 243 


TEATR 


Dziś o godz. 19.tej barwna i melodyjna 
kom. muz. „KRÓL WŁÓCZEGÓW* w obsa- 
dzie premierowej. 

Bilety wcześniej do nabycia w księgar- 
przy ul. Piotrkowskiej 102a, a od godz. 
w kasie teatru, 


n 


NOC NA ŁYSEJ GÓRZE 
TANIEC SZEIELETÓW, 

Te dwie świeine kompozycje Mussorg- 
skiego i Saint-Saensa usłyszymy na najbliź 
szym koncercie piątcowym w Filharmonii 
29 bm. o godz, 20.ej. Program zawiera po 
nadto Mendelssohna Hebrydy oraz Uwertu 
na tematach rosyjekich Rimskij-Korsa- 


rę 


Nr 87 


Kronika £d 


zka 


ODCZYTY W DOMU PROPAGANDY PPR 


W Domu Propagandy P.P.R, przy uł. Piotr- 
kowskiej 262, w piątek 29 marca o godz, 18 
tow. Potapczuk wygłosi referat dla kursu 
agitatorów p. t. „Co dał obóz demokracji wsi 
polskiej i czego w zamian żąda”, Sławiennic- 


two słuchaczy kursu SEO w obowiązkowe. 
ie 


W Domu Propaga ady P.P.R. przy ul. Piotr- 
kowskiej 262, w sobotę 30 marca o godz, 18-€j 
ob, Szłejenowa wygłosi pogadankę p. t. „Moje 
wrażenia z Jugosławii”. Następnie będzie wy- 
świetlony film: „Muzyka i Miłość”, 


ZEBRANIE 
Dziś o godz. 16 odbędzie sig nadzwyczajne 
zebranie sekretarzy kół PPR dzielnicy Lewa- 
Śródmiejska w lokalu własnym przy ul. Połu- 
dniowej 11. Stawiennictwo obowiazkowe! 
Komitet Dzielnicowy Lewa-Śródmiejska. 


ODZNACZENIE 40 URZĘDNIKÓW 

Dnia 23 marca w wielkiej sali Łódzkiego 
Urzędu Woiewódzkiego — Wicewojewoda Ob. 
Szudziński udekorował 40 urzędników samo- 
rządowych 3 złotymi, 37 srebrnymi i 12 brą- 
zowymi Krzyżami Zasługi za owocną pracę. 

Jednocześnie robotnicy firmy John wręczy= 
li pracownikom Urzędu Woiewódzkiego pięk- 
ne godło państwowe, które ozdobi dużą salę 
konferencyiną. 


CZŁOWIEK PRACY WCZORAJ, DZIŚ 
I JUTRO 
Pod tym tytułem wygłosi odczyt wielole- 
tni członek Zarządu Głównego TUR Dr Al- 
fred Krygier w dniu 31 marca rb o godz. 12 
w sali Centralnego Robotniczego Donm Kul- 
tury przy ul. Piotrkowskiej 243. 

- MŁODZIEŻ POLSKIEGO CZERWONEGO 
KRZYŻA W ŁODZI — SZKOLI SIĘ W RÁ- 
TOWNICTWIE SANITARNYM 
Dnia 22 marca rb. zakończono Il Kurs ra- 
townictwa sanitarnego zorganizowany przez 
Oddział Łódzki POK dla młodzieży szkół śre- 
dnich. Program obeimował ratownictwo w na 
głych wypadkach, higienę życia codziennego i 
walkę z epidemiami. "Po przemówieniu ppłk. 
E. Serafinowicza nastąpiło rozdanie świadectw. 
Kurs ukończyło 39 osób z klas licealnych i gim 
nazjalnych. W dniu 25.III rb. nastąpiło otwar- 
cie III Kursu rat.-san, zorganizowanego dla 
członków Koła Mt. PCK przy IV P. Gimn. Żeń: 
skim. Kurs rozpoczął się wykładem ppłk. Se- 
rafinowicza na temat „Historia. organizacia i 
cele PCK* oraz Dr Hejki z dziedziny anato- 

mii i fizjologii. 

MŁODZIEŻ POLSKIEGO CZERWONEGO 

KRZYŻA NA POMÓC ZIMOWA 

W ramach ogólnej akcji na rzecz Pomocy 
Zimowej Koła Młodzieży Polskiego Czerwone- 
go Krzyża w Łodzi złożyły dobrowolna ofia- 
rę w sumie zł. 2.441—, Sumę powyższą wnpła 
cono do kasy Miejskiego Komitetu Benig- Zi- 
owe za pokwitowaniem Nr 19, dn. 25.1. 
46 r. 

PODZIĘKOWANIE 

Komitet Rodzicielski przy Szkołe Powszech 
nej Nr 42 im. Stanisława Staszica w Łodzi 
dziękuje tą drogą jak najserdeczniei całemu Ze 
społowi Amatorskiemu firmy PZB „lL. Gever“ 
z obywatelem Piłarskim na czele, oraz kie- 
rownikowi świetlicy teiże firmy, ob. Trzciń- 
skiemu za pomoc i udział w przedstawieniu 
sztuki p.t. „Krowoderskie Znchy*, urzadzone= 
zo w dniu 23 marca br. na rzecz zasilenia fun- 
duszu na dożywianie dziatwy szkolnej. 

INWALIDZI w OJENNI UWAGA! 

Zarząd Główńv Zwiazku Inwalidów Wo- 
jennych R. P. w Łodzi nadesłał dla członków 
Łódzkiego Koła Zw. Inwalidów Wojennych 100 
ton węgla, 

Po kwity na węgiel należy zgłaszać się do 
kancelarii Zwiazku — ul, Piótrkowska Nr 73 
w godz. od 9-ej do 16-ej. Niezamożni człon= 


kowie otrzymują węgiel bezpłatnie, zaś lepiej 
sytuowani w cenie zł 65 za metr. 
Zarząd 
Związku Inwalidów Wojennych R. P. 
w Łodzi, 


SZZERZ 


(o usłyszymy przez radio 


5.57 Kraków. 6.45 W-wa. 7.10 Poznań. 7.45 


kọwa. Koncert skrzypcowy Mendelssohna |W-wa. 8,30 Skrzynka poszukiwania rodzin. 
z orkiestrą odegra utalentowany skrzypek |845 Codzienny odcinek pow.: „Pokój na pod- 
, Schenker. Przy pulpicie SAT — now. Wandy Wasilewskiej. 9.00 Roz= 

tanta dyr. Zdzisław maitości. 9.10 Program na dzisiaj. 9.15 Przer= 

wa, 11.55 Komunikat meteorologiczny. 11.57 

yoia w kasie kini „Rał.|Sygnał czasu i heimat z Wieży Mariackiej. 

*90. j 711203 W-wa. 14.40 Płyty. 14.55 Przeglad teatral- 

== ny w oprac Mariana Piechala pt 6 „Królu 

OFIARY "sai „A SNY wa, . 15.10 Płyty. 15.30 

5 astą i prowincji. 15.35 „10 mi- 

lowe pomników składaja: Dyrek- |nut polszczyzny“ w oprac. Jerzego Wyszomir- 

ćja firmy ,, art" 5,000 zł, (pięć tysięcy o. 15,45 Recital fletowy Henryka Bartni- 
óra? 3t (pięć tysięcy trzysta dzie- |kowskiego akomp. Wanda Klimowiczowa. 16.00 

t jeden) zebrane przez Zarzad świe- „Sżnureczek pere!" — pog dla dziecj Zofii 

ilicy, Radę Zak sładowa, koło PPR i ZWM firmy | Kotlarsk kiej- "Budzyńskiej 16.15 "W-wa, 19.00 
Szteinert. jAudyc. dla robotników: 1) „Dzień, noć i świt 
4x w Łodzi” — pog: Irony Tomskiej, 2) Płyty. 

Pracownicy WUBP w Łodzi wpłacili na Po- 19.30 W-wa. 21.00 Pogadanka Łódzkiej Ro- 


dziny Rai diówej red. Jana Piotrow kiego. 21.10 


linie swoje trudne funkcje wykonywali gorli- Dziś i codziennie wielkie widowisko mu- | moc Zimową zł. 9.824. Recital fortepianowy Zofii Hulanickiej. 21,40 

wie i to w ścisłym porozumieniu z Dyrekcją,| Zyczne pł. „Trzej Muszkieterowie" pióra Z. zk Skrzynka poszukiwania rodzin. 2200 Audycja 

Rada Zakładowa i Organami Bezpieczeństwa | Gozdawy i W. Stępnia, z udziałem całego ze- Pracownicy PUBP 5 SĄ -ya asg |TOŻTYW. Z Bydgoszczy. 22.15 W-wa. 22.30 Kon- 

na fabryce. spolu „Syreny“. chóru i baletu, Pocz. przed- racownicy PUBP w Brzezinach wpłacili | są życzeń 23.00 W-wa. 23.35 Procram na 

Jan Tomczak. stawienia o godz. 19.15. na odbudowę pomników łódzkich zł. 1.040. jutro. Zakończenie audycji i Hymn do 23.40. 
A m a - ZA rk ka : 

CENY OGŁOSZEŃ Drobne: za wyraz petitowy poza tekatem 5 zł kms ogłoszenia: es miiimetr szpaltę poza testem — zł 1Ą, w tekście — zł 21 — W nunierach nie. 

dzielnych | twiątesznych — 29 procent drożej 
JJ PPL ——— — —m—— - 8 —— zw 
Mgoawca: Woj, Komitoł PPR w Łodzi Komitet Redakcyjny. Red, | Adm Łódź Piot rkowska 86. Tel; 25421, Drukarnia Zakł, Gral, Spóździelni Wyd. „Książza, D-08304 


